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Manewry floty francuskiej 
PARYŻ, 14.6. Wkrótce rozpoczmą się 

w ił&liki-e toameiwiry floty francuskiej 'na 
inonziu Śródaiieimmem, oraz aa Atllaintyk u. 
W manewrach bier ze udział 45 wielkich 
jednostek bojowych, ■ w - czem 8 pancer­
ników, eskadra hydroipd-anów, łodzie pod 
wodne i statki myśliwskie, przeznaczo­
ne sipecjatnie przeciwko łodziom pod­
wodnym.

Prócz marynarki weźmie udział lajdb- 
w.a służba przybrzeżna otraiz lotnictwo 
lądowe.

Prasa paryska podkreśla, że mainewtry 
tę nie&łuisianie nazwane są wielkiemi. W 
porównaniu z po-tgżnemii manewrami 
Bioty- włoskiej, porjelktc-wainemi na sier­
pień, manewry francuskie są nikłe. Nie­
które dzienniki domaigają się powiększę 
nia składu manewrującej floty.

WACŁAW JĘDRCZAK
sztygar powierzchni kopalni „Jowisz”, a ostatnio sztygar 
kopalni „Saturn”, zmarł dnia 13 czerwca 1932 roku.

Pogrzeb odbędzie się dnia 15 czerwca 1932 r. o godzinie 5 po południu z ko­
ścioła parafjalnego w Zagórzu na cmentarz miejscowy.

W Zmarłym tracimy serdecznego i ogólnie szanowanego Kolegę. 
Cześć Jego zacnej pamięci!

Koledzy i Współpracownicy kopalń 
i fabryki Towarzystwa „Saturn”.4276

6 miesięcy więzienia
ZA UDERZENIE KRÓLA.

MARSYLJA, 14.6. — Sąd skazał na 
miiesęcy więzienia Hiszpana Gomza-6

letsa Manzanareiza, który niedawno li­
derzy! pięścią b. króla Hiszpanji, Al­
fonsa .

Decydujące chwile w polityce międzynarodowej
Po rozmowach paryskich. — W przededniu konferencji lozańskiej.

PARYŻ, 14.6. Konferencja paryska 
posiadała raczej charakter wymiany po­
glądów, niż właściwych negocjacji dy­
plomatycznych. Spotkanie ministrów an­
gielskich z francuskimi nazwano półofi- 
ejalnem przez kurtuazję dla Berlina, 
Rzymu i Waszyngtonu, gdyż właściwe 
rokowania zaczną się dopiero w Gene­
wie z udziałem ich przedstawicieli.

Najskąpsze wiadomości tyczą się kon­
ferencji rozbrojeniowej. Może wyrażo­
no tylko zgodę na zobopólną, nieznaczną 
redukcję budżetów wojskowych o pięć 
dziesięć procent. W Lozannie zapewne 
skończy się przedłużeniem moratorjum 
Hooyera do końca roku.

Najwięcej podobno dyskutowano nad 
sprawą pomocy finansowej dla Austrji 
i tutaj Mac Donald uzyskał, że tylko 
Francja udzieli pożyczki Austrji w wy­
sokości 600 do 700 miljonów franków, 
Anglji zaś zaliczonych będzie sto miljo­
nów szylingów, ulokowanych już w 
Wiedniu w 1931 r. Herriot poruszył 
sprawę pomocy finansowej dla innych 
państw sprzymierzonych.

Pertinax wymienia tylko Rumunję i 
Jugosławję, nie wspominając o Polsce. 
Innemi słowy, Herriot wskrzesić miał 
projekt Tardieu, także pomijający Pol­
skę, niewiadomo jednak, co odparł Mac 
Donald, ale należy przypomnieć niepo­
wodzenie Tardieu w tej samej sprawie 
podczas bytności jego w Londynie.

W sprawie stosunków polsko - nie­
mieckich niema już mowy o solennej 
deklaracji pacyfistycznej nowego rządu 
■Rzeszy, lecz tylko o wspólnym manifeś­
cie wielkich państw, potwierdzającym 
ich intencje pokojowe. Nawet gdyby 
von Papen lub sam Schleicher podpisali 
podobną deklarację — oświadcza Ber­
nus — można ją zgóry uważać za poz­
bawioną wszelkiego znaczenia. Jedyny 
pozytywny rezultat konferencji pary­
skiej — zaznacza „Temps44 — to pewne­
go rodzaju polepszenie atmosfery fran­
cusko - angielskiej w przededniu roko­
wań genewsko - lozańskich. Wzamian 
zadowolenie Berlina, tudzież optymizm 
urzędowych sfer niemieckich, nakazują 
odnosić się z dużemi jeszcze zastrzeże­
niami co do oceny rozmów Mac Donal­
da z Herriotem.

Pod wrażeniem rozmów paryskich, 
giełda była wczoraj ożywiona. Kursy 
posady w górę.

LONDYN, 14.6. „Daily Telegraph44 do­
nosi, że porozumienie miedzy Francja a

W. Brytanją jest tym razem kompletne, 
jeżeli chodzi o reparacje.

Obie strony zgodzić się miały, że na- 
razie moratorjum dla Niemiec będzie w 
Lozannie przedłużone, a po wyborach 
amerykańskich zagadnienia reparacji i 
długów wojennych podjęte będą na no­
wo w sensie całkowitego i wzajemnego 
skreślenia. Natomiast porozumienie w 
sprawie rozbrojenia ma być mniej kom­
pletne, albowiem projekt francuski 10- 
procentowego obcięcia budżetów wojsko 
wych nie znajduje poparcia w Londy­
nie, gdzie uważają, że kraj konskrypcji 
wojskowej, jak Francja, może przepro­
wadzić takie obcięcie, natomiast w W. 
Brytanji, gdzie annja jest najemna, by­
łoby to trudne, a pozatem postawiłoby 
W. Brytanję w sytuacji nierównej, al­
bowiem W. Brytanja już przeprowadzi­
ła znaczne obcięcia swego budżetu woj­
skowego.

GENEWA, 14.6. Centralnym punktem 
w którym ześrodkowują się obecnie naj­
ważniejsze zagadnienia polityki świato­
wej, stała się obecnie Genewa.

Przybyli tam wczoraj po dwudnio­

Jutro rozpoczyna się w Lozannie konferencja, w której Niemcy pokładają wielką nadzieję. Spodziewają sie oni uzyokac zmniei. 
szenie względnie zniesienie spłat reparacyjnych. Dlatego tez w skład delegacji niemieckiej weszli narwybitnieisi ‘znawcę 
problemu: po lewej stronie: kanclerz Papen. U góry: 1) iiniinister spraw zagranicznych Rzeszy v. Neurafh u
Rzeszy hrabia Schwerin-Krosigk, 5) minister gospodarki Rzeszy prof. Warmbold. U dołu: 1) minister spraw zagranicznych" Włoch Grandi, 2) premjer Wielkiej Brytanii Mac Donald. 5) premier Belgji Rendn. Po mawei stronie: Ppremj^ FrS HewiS.

wych konferencjach z Paryża premjer 
Francji Herriot, premjer angielski Mac 
Donald wraz z ministrem Simonem, da­
lej francuscy ministrowie Painleye i Pa­
ul Boncour.

W Genewie bawi również min. Zale­
ski, jutro przyjeżdża delegacja niemiec­
ka z v. Papenem i v. Neuratliem na 
czele.

Główne zainteresowanie kieruje się na 
treść rozmów paryskich i wystąpień w 
jakim zdołano uzgodnić poglądy Fran­
cji i Anglji na kwestję rozbrojenia i re- 
paracyj. W kwestji reparacyj ustalono 
między Herriotem i Mac Donaldem, że 
obecnie Niemcy otrzymają jedynie dal­
sze moratorjum. Sprawa reparacyj za­
łatwiona będzie równocześnie z proble­
mem długów wojennych.

Francja, Anglja i Niemcy mają po 
wyborach prezydenta St. Zjednoczonych 
wystąpić z konkretną propozycją wo­
bec Ameryki i domagać się skreślenia 
zarówno długów, jak i reparacyj.

Specjalnego znaczenia nabiera w 
związku z ostatecznem rozstrzygnięciem 
problemu reparacyj atmosfera, jaka wy­

tworzy się w wyniku lipcowych wybo­
rów do Reichstagu. W kwestji rozbro­
jenia stanowiska Francji i Anglji róż­
nią gię znacznie. Politycy obu krajów 
są jednak zdania, że konieczne jest o- 
głoszenie moratorjum zbrojeń na prze­
ciąg 5 do 10 lat.

Przeciwko takiemu móratorjum wy. 
powiada się jednak stanowczo Ame­
ryka.

Prócz zawieszenia broni porozumienie 
francusko - angielskie przewiduje zmniej 
szenie budżetów wojskowych i między, 
narodową kontrolę nad niemi.

Obaj mężowie stanu zgodzili się po. 
nadto, iż żądanie Niemiec co do równo­
uprawnienia w zbrojeniach, należy bez­
względnie odrzucić. Herriot spędził dziś 
Swój pierwszy dzień genewski bardzo 
pracowicie. Rano przyjął on w obecno­
ści Paul Boncoura min. Zaleskiego i od­
był z nim dłuższą konferencje.

W czwartek rozpocznie się konferen­
cja reparacyjna w Lozannie, która nie 
powńnna, zdaniem kół poinformowanych 
optrwać dłużej niż 10 dni.
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Jak będzie wybierany papież. 
Nieprawdopodobne pogłoski w Rzymie.

pów oznaczaliby również zerwanie do­
tychczasowej tradycji wyboru Wło­
cha na papieża, gdyż bśkuipi włoscy 
znaleźliby eię w mniejszości.

Tak więc, jeśli projekty te są roz­
ważane, natrafiają one na dość duże 

: nieprędko będą roz-

RZYM, 14.6. — Niezwykłe porusze­
nie w Rzymie wywołała wiadomość, 
kltóra przedostała się z za murów wa­
tykańskich o rzekomych projektach 
reformy wyboru papieża, czyli kon­
klawe. Według tych .pogłosek istnie­
je projekt przekazania wyboru nowe­
go papieża biskupom, a odebranie te­
go prawa wyłącznie kardynałom.: 
wzorem pierwszych wieków chrze- 
ścjaństwa. Zwyczaj elekcji papieża 
przez kolegjum kardynałów ustano­
wiony został przez papieża Mikołaja 
II w 1058 r. Od tego czasu przez bli­
sko 900 lat papież, biskup Rzymu, 
wybierany był przez kardynałów, ty­
tularnych proboszczów rzymskich ko­
ściołów. Tak więc ziwyczaj ten został 
wprowadzony do prawa kanoniczne­
go, lecz papież ma pełne prawo zmie­
nić przepisy.

W ten sposób elektorami w czasie 
wyboru papieża byliby nietylko kar­
dynałowie, lecz również wszyscy bi­
skupi, których Kościół Katolicki li­
czy około 1500. Z tej liczby na Wło­
chy przypada zaledwie 200.

Trudno dziś powiedzieć, czy pogło­
ski te zawiera ją choć połowę prawdy. 
Urzędy kardynałów są pochodizenia 
•ludzkiego, biskupów zaś boskiego, jak 
to wynika z dogmatu o przeniesieniu 
władzy Chrystusa na pierwszego bi­
skupa, św. Piotra. Reforma tego ro­
dzaju oznaczałaby ściślejsze zespole­
nie biskupów całego świata z Głową 
Kościoła Katolickiego. Również refor­
ma elekcji papieża miałaby duże zna­
czenie w doniosłej sprawie przyłącze­
nia innych kościołów chr.zścijańskich, 
schizmatycktego, anglikańskiego do 
katolickiego.

Od1 dłuższego już czasu toczą sie nie 
oficjalne rozmowy między przedsta­
wicielami Watykanu a anghlkanami. 
Rozmowy te zapoczątkował ś.p. kar­
dynał Mertcier, arcybiskup Malines w 
Be lgji. Należał on do najgorętszych 
zwolenników unji pomiędzy Kościo­
łem. Katolickim.

Podobno wiysocy dostojnicy Kościo­
ła wyrażają się o tym projekcie bar­
dzo przychylnie, Dużą trudność stano­
wi konieczność szybkiego wyboru 
nowego papieża po śmerci poprzednie­
go. Większość kardynałów przebywa 
stale we Włoszech, tak, że konklawe 
kardynalskie z łatwością może odbyć 
się w krótkim terminie, natomiast 
przyjazd większości biskupów z naj

Bestjalski napad
BEZBOŻNIKÓW HISZPAŃSKICH.

MADRYT, 14.6. Ubiegłej nocy na po­
ciąg z pielgrzymami, zdążający do San 
Sebastian, dokonano bestialskiego za­
machu prze® rozkręcenie szyn między 
stacjami Marsaga i SlgoivaT.

Ponieważ w dodatku miejsce to znaj­
duje się na wysokim nasypie, pociąg 
wjechawszy na rozkręcone szyny, wyko­
leił się, i spadając w dół, roztrzaskał 
w gruzy niemal doszczętnie. Dotychczas 
wydobyło około 60 osób, pomiędzy któ- 
reana czterech zaJtótyah. Reszta odlnioeła 
ciężkie rany. Akcja ratunkowa taiwa w 
dalszym ciągu.

Jaik wykazuje śledratrwos zamach był 
dziełem śiw.ieżo powstałej w San Seba­
stian komunistycznej organizacji bez­
bożników.

w

Wielkie nadużycia
W MOSKIEWSKIEJ CENTRALI 

HANDLOWEJ.
MOSKWA, 14-6. G.P.U. wykryło 

moskiewskiej centrali handlowej „Gum- 
gort“ ińiaidwżycia, dochodzące do mili Jo­
na rubli, a polegające na nielegalnej 
sprzedaży brakujących na rynlku towa­
rów spefcuilaiutan i na przywłaszczeniu 
sobie nadwyżek kasowych, powstałych 
wskutek samowolnego podwyższa, nia 
cen. Spekulowa.no przeważnie manufa­
kturą.

Proces 20 pracowników instytucji z 
wicedyrektorem Owietkowem na czele 
oraz 3 spekulantów o kontrrewolucję go­
spodarczą odbędzie się w najbliższych 
diniiaieh w Moskwie. Wszystkim oskarżo­
nym grozi kama śmierci. Jest to jedna 
z największych „panam" od czasu ist- 
BłesBu. rermnbklkj, sowieckiej. 

odleglejszych zakątków ziemi w krót 
kim terminie byłby niemożliwy. I tak 
naprzykład, kardynał z Melbourne w 
Australji, choć poirpure nosi już kil­
kadziesiąt lalt, nigdy w konklawe 
nie uczestniczył, choć za czasów jego
zmieniło się już trzech papieży. Wy- trudności, które 
bór Ojca św. przez konklawe bisku- strzygnięte.

| TEATR POLSKI W KATOWICACH | 
WB Od wtorku, dnia 14. czerwca 1932 r. i dni następnych Występy znakomitych artystów ■■
|la warsz. teatru „Morskie Oko“ pod kierownictwem art. Ludwika Sempolińskiego. E||

Wielka rewja w 2 częściach — 28 obrazach.

I Humor! „UŚMIECH KATOWIC”. Śmiech!
Ud.iał biorą: Janina Sok.łowałca, Janina Kozłowska. Maryla Martówna, Ludwik 
Sempoliński, Jarzy Sulima — Jaazczolt, Józef Ciesi.lski, Zbigniaw Opolski, — 

I"” 5, Revelieraów Polaklab, — 8 Giria (balet). — Orkiestra jazz-bandowa. —- —
Dekoracje 1 koatjumy « teatru „Morskie Oko” Pocsątek o godz. 20. 16

4286 Bilety w cenie od 50 gr. jut do nabycia w kasie teatru. [ERBffiH———■■ ■  ......................................... - ......................... - ........... ■-■■&gffffi8
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Bezczelna napaść 
na granice Polski.

Z wyjątkiem małej przestrzeni, cała 
granica od Kła jpedy do Katowic ■— 
pisze to pismo jeslt granicą rabunkową 
Właściwie jest to tylko militarna lin ja 
demarkacyjina. . Protest zgłoszony 

przez rząd niemiecki przeciw podziało 
wi Górnego Śląska istnieje dalej. By- 
toiby całkiem zrozumiałe, gdyby rząd 
von Papena i Gayla wznowił dlziś u- 
roczyście ten protest, ewentualnie .w 
postaci proklamacji Hindenburga, roz 
szerzając go na dalsze części granicy 
wschodniej. Dopiero po usunięciu dzi 
siejszyćh granic polsko-niemieckich i 
wykreśleniu nowych, stłumione zosta­
nie ognisko niepokojów, zagrażają- 
cych Europie.

BERLIN, 14.6. — Dużo się prasa 
n.i-eimiiecika rozpisuje na temat t. zw. 
„Loca-ma Wschodniego46, ł. j. zagwa­
rantowania przez Niemcy nietykalno­
ści zachodnich granic Polskł.

„Vosisch0 Zt,g.4 zaznacza, że Niemcy 
dziś bezwarunkowo nie zgodzą eię na 
„Locarno wschodnie4*.

„Deutfiche Allgieimeine Zt-g.‘* piisze, że 
byłoby wskazaneim, ażeby strona nie­
miecka jeszcze przed Lozanną spokoj 
nie ale też z całym naciskiem oświad­
czyła, że obecny rząd Rzeszy, w któ­
rym przedstawiciele wschodnich obsza 
rów zajmują czołowe stanowisko, 
mniej niż jakiekolwiek dawny rząd 
myśleć może o „Locarnie wschodnim*4.

Bohaterski lotnik polski 
otrzyma nowy samolot.

LONDYN, 14.6. Trainsportowiiec „Ciir- 
ee“, na 'któregio polklaidziie zraa/jdn.je 6>ię 
Staindisław Ham®ner, płynne pełną piairą w 
kier uniku wyisp azorsikiciłi, gdizae zatrzy­
ma się na króliki postój, pmcizem poijedzie 
w dalszą dirOtgę do Nowego Orleanu.

Przylbyicie „Circe44 na Azory spodiziic- 
wame jest dzriś, luib najpóźniej jutro ra­
no. jefiL wysoce prawdopodobne, że 
Hanizner wysiądzie na Azorach, i staim- 
•iąd uida się do Ameryki jakimś więk­
szym statkiem transatlantyckim, który 
rozwija wrięksizą szybkość. Zaoszczędził­
by w ten sposób na czasie jakieś 10—12 
dni, i znalaizłby się w Nowym Jorku 17, 
lub 18 czerwca, podczas gdy „Ciirce44 za­
winie do Nowego Orleanu dopiero 27 
czerwca.

NOWY JORK, 14.6. Dotąd niema wia-

Dotkliwy brak żywności 
w unji sowieckiej.

WIEDEŃ, 14.6. „Neuc Freie Presse** 
zazwyczaj dobrze poinformowana o 
sytuacji politycznej o gospodarczej w 
Sowietach, donosi z Mośktwy o wybu­
chu licznych strajków w fabrykach 
sowieckich oraz o demonstracjach ro­
botników, domagających się od władz 
sowieckich polepszenie sytuacji aip.ro- 
wizacyjnej. Wystąpienia robotników 
są niejako żywiołowym odruchem 
wobec grozy położenia gospodarczego 
w Unji sowieckiej.

Ostre niezadowolenie ludności, któ­
re dotychczas było źródłem fermen­
tów przeważnie na wsi, przerzuciło 
się obecnie na miasta i ośrodki prze­
mysłowe, gdzie panuje dotkliwy brak 
najniezbędnejszych artykułów pier­
wszej potrzeby. Sytuację kompliku­
je fakt załamania się akcji zasiewów, 
czego nie ukrywa już zazwyczaj 
optymistycznie nastrojona prasa so- 

46 stopni w cieniu
Straszliwe upały w Indjach.

LONDYN, 14.6. — W Indjach an- dno sofbie wyobrazić poiprostu, że tak 
gietekich zapanowały od paru dni u- wysoka temperatura jest możliwa, 
pały tak straszliwe, jakich nie noto- Normalnie, podczas upałów letnich ________
wam od niaDamietinych czasów. Tru-lw Indiach teimiD,aratura w cienili mrze- I wzroku.

domści, by jakikolwiek statek wyłowił 
samolot Haoiznera „Rosa Mariia“. Jaik 
wiadomo, okręt „Circe44 pozoetawił sa­
molot na falach, nie poisiaidając odpo­
wiednich urządzeń dla holowania pła­
towe a i nie chcąc tracić czasu, co ńpo- 
wodowaćby mm&iało znaczne Opóźnienie 
w jego rozkładzie jazdy.

Wśród Polonji amerykańskiej zawią­
zał się już komitet uczczenia Hanane.ra,, 
który przygotowuje uroczyste powitanie 
lotnika w porozumieniu z gubernatorem 
stanu New Jersey. Komitet powiziął węzo 
•raj uchwałę, że w raiziiie, gdyby samolot 
Hamizmera nie został wyłowiony, ofiaruje 
bohaterskiemu lotnikowi nowy saimolot, 
jako dar narodowy. Składki, zeibnaine w 
ciągu kilku godzin pokryły z nadwyiżką 
kos-zt nowego samolotu.

wiecka. Według najbardziej optymi­
stycznych przypuszczeń tegoroczne 
zbiory w Sowietach nie przekroczą 10 
milj. ton zboża, podczas gdy w ro- 
ku 1950 wynosiły 21.600 tysięcy ton, 
a w r. ub. 22.400 tys. ton.

W tym stanie rzeczy należy liczyć 
się z katastrofą aprowizacyjiną, któ­
rej rozmiary nie dadzą się n-aiwet prze 
widzieć w przybliżeniu. Niewątpli­
wie będzie to miało tem większe skut­
ki polityczne, że katastrofa aprowiza- 
cyjina zbiega się w charakterystycz­
ny sposób :z ostatnim rokiem reklamo 
wartego odklaiwna przez Sowiety pię­
cioletniego planu gospodarczego. Jak 
wiadomo Stalin oraz inni przedstawi­
ciele rządu sowieckiego nie ustawali w 
twierdzeniach i przyrzeczeniach, że 
po urzeczywistnieniu pięcioletniego pla 

nu gospodarczego nastąpi ogólna po­
prawa sytuacji aprowizacyjnej.

Normalnie, pocbczas upałów letnich 

tracza 50 stopni Celsjusza. Wielkie 
upały przed dwoma laty zaznaczyły 
się niewyższą temperaturą o 1 stopień 
większą, aniżeli temperatura ciała 
ludzkiego, to znaczy doszły do 58 stop 
ni, co już wydawało się nie do znie- 
sienią.

_ Obecnie panuje w cieniu 46: st. Ceil- 
sjusiza.

W Cawnipuir padło wćizoraj 8 osób 
skuiilkem porażenia słonecznego, w 

Ghaziipiur 4 osoby, w Benares 11 w 
Allahabad 9.

We wszystkich tych miastach ora# 
w Delhi w Muitra i wielu innych miej 
©nowościach przerywa się urzędowa­
nie w biurach, już od godziny 10 rano 
Podczas dnia wszystkie miasta spra­
wiają wrażenie wymarłych, nikt bo- 
wiem ne ^puszcza domu.

Skutkiem wyschnięcia mniejszych 
rzek i niemal wszystkich studni, po 
wsiach rozgrywają się przerażające 
sceny. Całe wsie opuszczone są przez 
mieszkańców, którzy wędrują wśród 
nieopisanej męki do rzeki Gangesu 
i przebywają w wodzie przez dzień 
cały.

Upały prześladują na wet dżungle, z 
której dzikie słonie i tygrysy przyby­
wają do ludzkich osiedli w poszuki­
waniu wody.

, Na drogach znajdują się marłw« 
ciała padłych od słońca dzikich zwie­
rząt. Przypomina się z „Drugiej księ­
gi dżungli’* Kiplinga opis wielkiej 
suszy.

Groźba Hitlera
NA WIECU PRZEDWYBORCZYM.
■BERLIN, 14.6. Dzienniki dzisiejsze 

szeroko komentują wielką mowę poli­
tyczną Hiitllera, jaką miał na zgromadze­
niu pnzediwyiborczem Bocjailiiistów narodo­
wych w Moguncji.

Hitler oświadczył, że celem jego wan. 
■ki są wielkie Niiemcyi, których potęga 
muJsi napawać groizą Cały świat. Walk* 
o „groźne Niemcy44 weszła obecnie w 
stadjum decydujące i wkrótce rozegra­
ją się Ostatnie akty dramatu.

Zdaniem Hitlera najwięksi przeszko­
dą na drodze do wielkości Niemiec 
marksiści i komuuaścii, z nimi więc prze 
dewśzystikiem stoczona będizie walka 
która ich zdiruzgoce.

W Moguncji', z ramienia cernfjronrców 
kandyduje b. kanclerz Brii-ning.

Demonstracja kobiet
NA RZECZ POKOJU.

LONDYN, 14.6. W wielkiej hali Al­
berta. w Londynie, pod przewodnictwem 
lorda Cecila odbyło się zgromadzenie 
aingiefekiich orgainizacyj kobiecych, pro­
testujących przećiiwko wojnie.

W zgromadzeniu wzięło udlział kiflka 
tysięcy delegatek, które uchwaliły rezo­
lucję, dómagającą się zakazu budowa­
nia okrętów wojennych ponad 10.000 
tonu, łodzi podwodnych, tanków, cięż­
kiej airtylerji i samolotów bojowych. 
Rezolucję tę kongres kobiecy przesłał 
samolotem do Genewy na .ręce sir Johna 
Simona.

W dizisiejsizym „Timesie44 opublikowa­
no liist biskupów angieJskich, którzy 2 
żalem stwierdzają, że dotychczasowe 
konferencje rozbrojeniowe nie wydały 
rezultatu i niema oznak, aiby narody 
mogły porozumieć się w duchu chrze­
ścijańskim na temat rozbrojenia.

Pojedynek panien
O MĘŻCZYZNĘ.

BUDAPESZT, 14.6. — W Csengelee 
odbył eię pojedynek na kilje między 
dwiema panienkami. W wyniku po­
jedynku jedna z nich poniosła śmierć, 
druga jest ciężko ranna.

Powodem pojedynku była zazdrość 
o mężczyznę.

Pogoda na dziś.
Przewidywany przebieg pogody w dniu 

dzisiejszym: Pogoda słoneczna i ciepła przy 
słabych wiatrach z kierunków północnych.

Schwytanie
ZBIEGŁEGO CESARZA.

LONDYN, 14.6. Pio kilkudniowej o- 
blaiwie, w której ueze&traiiiczyły wszyst­
kie wojska cesarza Abisyinji zdołano u- 
jąć na niedostępnych skałach w pobli­
żu Adidas Abedy zbiegłego z więzienia 
zdetroniizicwwainego w 1917 r. cesarza Lisi 
Jeassu.

Według surowych praw albisyńslk.ich 
pojmanemu zł, remowi grozi pozbawienie

Spekulowa.no
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KWESTJA WŁOSKA
Ostatnia mowa min. sipraw za.gr. 

Italji Grandiego w senacie wywołała 
zagranicą prawdziwą sensacje nietyl- 
ko i nietyie przez to, co włoski min- 
ster spraw zagranicznych powiedział 
w sprawie bieżących zagadnień mię­
dzynarodowych, a więc rozbrojenia, 
długów i odszkodowań, ile przez po­
nowne poruszenie w ciągu niespełna 
miesiąca i (o w formie takiej, jak to 
uczynił, „niedających się usunąć41 po- 
trzab i praw narodu włoskiego do roz­
woju i ekspansji.

O tych sprawach mówił nieraz Mus- 
soJini w sposób lapidarny i jemu 
■właściwy. Pisali też często publicyści 
i politycy włoscy i obcy. Poruszenie 
ich więc przez ministra włoskiego nie 
byłoby czemś nadzwyczajnym. — 
iyni razem jednak sensację mowy 
stanowił fakt, że Grandi nazwał te po­
trzeby i te dążenia włoskie po raz 
pierwszy ,,kwestią włoską", której — 
jak się wyraził — nie wahał się poru­
szyć „w obliczu świata", jaklby dla o- 
etrzężenia, zestawiając ją z postulata­
mi dwu innych narodów t. j. Francji 
i Niemiec.

Otóż co to jest „kwestja włoska" i 
jak ją faszyzm pojmuje? Trzeba za­
raz znaznaczyć. że wypływa ona z 
najgłębszych założeń i dążeń faszyz­
mu i ściśle w.iąże sic z całą jego ideo­
logią i racją bytu. Nikt nie zaprze­
czy. na co właśnie wskazał Grandi, 
że 42 miljcnowy, pracowity i biolo­
giczne prężny naród, który wkrótce, 
bo w ciągu kilkunastu lat dojdzie do 
50 .mlljcnów, nie będzie mógł nietyl- 
ko żyć i rozwijać się, ale wprost egzy­
stować na swem szczuplem terytor­
ium, o połowę mniejszem od obszarów 
na których żyją Francuzi, Hiszpanie 
i Niemcy. W dodatku ziemia włoska 
jest ’ uboga w surowce i wszelkiego ro­
dzaju bogactwa naturalne. Jes<t pięk­
ną, ale piękno do życia mieszkańców 
nie wystarcza.

Przed wojną, ludność Włoch miała 
możność emigrować i w istocie emi­
growała, zwłaszcza do Ameryki. Ofoec 
nie wszystkie ujścia emigracyjne zo- 
stały Zamknięte bądź przez prawa 
p.rohbicyjne, bądź przez szerzący się 
kryzys ekonomiczny. Procent bezro­
botnych we Włoszech jest wprawdzie 
stosunkowo niewielki: około miljona 
w miesiącach zimowych, około pól 
miljona w miesiącach letnich, ale też 
rząd włoski robi wszystko, by bezro­
botnych zająć, prowadząc intensywną 
politykę budowlaną i mełjoracyjną. 
Wysiłek tego rodzaju nie może jed­
nak trwać wiecznie, z tej prostej przy­
czyny, że pominąwszy brak kapita­
łów, większe roboty będą w przeciągu 
kilku lat ukończone. Meljoracje nie­
użytków i osuszanie na wielką skalę 
bagien, co jest chlubą Mussoliniego i 
jego rządów, ma na celu nietylko da­
nie pracy bezrobotnym, ale stworze­
nie nowych warszataów pracy rolnej.

Mussołini wyraził się, że te nowe, 
zdobyte przez meljorację obszary mo­
gą dać co najwyżej możność życa je­
szcze kilku m'iljo.nom ludności. A do­
kąd skierować resztę zwłaszcza po 
kołku,.kilkiunadtu latach, przy stałym 
przyroście .rocznym około .pól milio­
nowym? Pozostają kolonje: Tripoli- 
tanja, Cyrenajka, Somalja ótd., a>e i 
te w najlepszym razie mogą wchła­
niać rocznie po 40—50 tysięcy łudzi. 
Rząd włoski zatem dąży do pozyska­
nia nowych kolonij i mandatów. Ca­
ła polityka zagraniczna Mussolsniego 
nastawiona jest w kierunku zapewnie­
nia Włochom źródeł surowców, któ­
rych brak, i ujścia dla ludności, któ­
rej jest nadmiar.

Przed wojną oibcy zarzucał: Wło­
chom, że nie mają prawa do narze­
kań, bo nie uczynili niczego dla wy­
zyskania wewnętrznych warunków 
swego kraju i podniesienia produk­
tywności ziemi. Obecnie ten zarzut 
odpada i postulat włoski w sprawie 
nowych kolonij i mandatów znajduje 
nowe uzasadnienie. Faszyzm, który 
jest ruchem mas i do warstw 'udo­
wych ciągłe się zwraca, musi dbać o 
ich przyszłość, o ich chleb. Jako taki 
faszyzm jest właśnie tą powoje ną, 
nową'„kwestją włoską", która potę­
guje energję ludu włoskiego j szuka 
dla niej ujścia. ,

Dla tych dążeń faszyzmu, dla tych

dążeń włoskich jest w Polsce zrozu­
mienie. I nieiyltko w Polsce. W ostat­
nich czasach we Francji z wielu stron 
pojawiły się głosy świadczące, że i tam 
utorowały sob e drogę inne pojęcia o 
konriieczncściach rozwojowych wło­
skich. Wystarczy tu wskazać na ar­
tykuł paryskiego „Teimps" z dnia 5 
czerwca p. n. „f tal ja i my“.

Ale trudno się dziś zgodzić w Euro­
pie Hitlera i Stalina na tezę włoską o 
rozbrojeniu wogóle, a zwłaszcza na 
takie określenie bezpieczeństwa — 
jakie wysunął p. Grandi: Gdy zbro­
jenia różnych krajów zostaną prze­
prowadzone do najniższego poziomu,

PREMJER ANGIELSKI W PARYŻU.
Stoją od lewej do prawej: Mac Donald, premjer angielski, jego córka Izabella, angiel­
ski minister spraw zagranicznych John Simon, francuski premjer Herriot. Angielski 
premjer oraz minister spraw zagranicznych zatrzymali się przez krótki czas w Paryżu, 

aby odbyć przed naradami w Lozannie, konferencję z premjerem Herriotem.Ustawa o komisjach rozjemczych
a strajki.

Artylkuł niżej przytoczony omawia ógól-j 
nie kwestję komisy j rozjemczych dla zała­
twiania zatargów zbiorowych. O dekrecie; 
który ma roizwjązać tę sprawę w_ Polsce tru­
dno w tej chwili coś powiedzieć, bowiem 
szczegóły tej ustawy trzymane są dotych­
czas w tajemnicy.

(PAP) W najibPżiSiZycli dniach ma 
się ukazać dekret P. Prezydenta Rze­
czypospolitej o powoływaniu nadzwy­
czajnych komieyj rozejmczych do za- 
latwiiania zaitargów zborowych m.c- 
dzy pracodawcami a piracohiorcaim'.

Jaikie znaczenie może mieć ten de~. 
kiret w zastosowaniu praktyczneni, 
widoczne jest na blcisytuacjićpirzeidisitiraj 
ko w ej w Lodzi, która grozi wybuchem 
strajku ogólnego ,w całym przemyśle 
włók enniiczym nieitylko przemysło­
wego: okręgu łódzkiego, ale i innych, 
jak Bdłystok, Biełsk.

Gdyiby” dekret ukazał się przed da­
tą 17 bm., któira ma być terminem 
rozpoczęcia sitirajku włókniariziy, ist- 
możl.wość zastosowania przez mini- 
isterstwopracy uprawnień ustawowych 

d przekazania .rozstrzygnięcia zatargu 
n ad z wycza jnej ko misji rozjemczej,

W związku z projektowaną ustawą 
należy podkreślić, iż większość państw 
europejskich posiada oddzielne insty­
tucje dla. likwidowania zaitairgów 
zborowych. W Polsce sprawy załat­
wiania zaitairgów zbiorowych zostały 
ujęte w formy ustawodawcze dla rol­
nictwa w b. zaborach rosyjskim i au- 
.strjackim. (ustawy z 1.8.1919 r„ 
11.111.21 r„ 4.11 1922 r.) na ziemiach 
zaś b. zaboru niemieckiego obowiązu­
je dotychczas w tej dziedzinie rozpo­
rządzenie Nacz. Rady Ludowej ,z 25 
VI 1919 r„ a na Śląsku Cieszyńskim 
dekret z l.V. 1920 r.‘ Wojna amerykańsko-japońska 

czy sowiecko - japońska?
>s ób n a s-tępu j ą-c y: 

„Ameryka, która była wy-chowaw- 
c-zyuiią Japonji w drugiej, połowie XIX 
w.eku, stała eę jej kóukureirłką na

Dziennik tokijski „Ni-khou44, repre­
zentujący skrajną prawicę japońską, 
ogłasza pod powyższym tytułem cie­
kawy artykuł znanego publicysty ja- 
.pońskiego, Kamąiatsi. Kamaiatsi stre­
szcza pogląd kół pra w cowycli na 
kwestję polityki japoii - ioj wobec 
Rosji i Stanów Zjednoczonych w sipo-

tak by nie budziły podejrzeń i obaw, 
wówczas tylko będzie mógł być sku­
tecznie zasfozowaiiy art. 8 paktu Ligi 
o „akcji wspólnej44.

Stresemann (o którego painuębni- 
kach milczy się tu zaiklęc.e) mął, jak 
wiadomo, swoją ulepszoną metodę t. 
z w. ^pierwszego strzału”. Hi ller wręcz 
oświadcza, że nie zamierza Biczem sę 
krępować. A niestety ma on we Wło­
szech zbyt wielu oraz zbyt częstych 
obrońców i. popleczników, a nikogo, 
ktoiby choć raz spróbował otrzeźwić: 
Nc dziw więc, że wobec tego nie 
wszędzie tezy włoskie budzą, tein entu­
zjazm 1 to zaufanie, co w Niemczech.

. -W calem państwie obowiązuje, za 
wyjątkiem woj. Śląskiego, ustawa z 
18.7 1924 r., uprawniająca ministra 
pracy i opieki społecznej do powoły­
wania nadzwyczajnych komisyj roz­
jemczych i do załatwiania zatargów 
zbiorowych pomiędzy pracodawcami, 
a pracowni kami rolnymi, przyczem 
ustawa ta została rozciągnięta na za­
targi pomiędzy właścicielami nieru­
chomości a dozorcami domowymi (li­
stowa z 23.1. 1920). Na mocy ustawy 
z 16.V. 1922 r. ustamowiono nadżwy 
czajną komisję rozejimczą do zała­
twiania zatargów zbiorowych pomię­
dzy właścicielami nieruchomościi miej­
skich i dozorcami domowymi. Wresz­
cie na ziemi ach b. zaboru niemiieck e- 
go obowiązuje rozporządzenie Rady 
Związkowej z dnia 23.XII. 1918 r. o 
umowach zbiór owych, wyd żalach ro­
botniczych i pracowniczych, oraz o za­
łatwianiu zatargów zbiorowych we 
wszystkich gałęziach pracy najemnej.

Ustawo dawstwo w zakresie-za ła- 
i w ’ ani a zaitairgów zbiorowych o pra­
cę poza granicami Polski istnieje w 
Austrji, Belgji, Danji. Francji, Fin­
landii, Italji, Holanidji, Nieimczecli, 
Norwegji, Rumunji, Rosji. Szwajcar- 
P, Węgrzech, w Afryce Południowej. 
Kołumbji i Kanadzie. '

Zasad a wprowadzenia roz jemis twa 
w zatargach pomiędzy pracoborcą i 
pracodawcą, staje się coraz bardziej 
popularna ze względu na falki , łago­
dzenia przez to instytucje ostrości 
przebiegu zatargów, co ma poważne 
znaczenie dla. ogólnego, .polożeńią go­
spodarczego w kraju, ai poniekąd i d'a 
wewn ę i r zn ych war unk ów po I iit y’c z- 
niyic-h. R-

rynkach Dalekiego Wschodu. Siany 
Zjednoczone i Japonja walczą o wpły­
wy na rynku chińskim. Należy dojść 
do zawarcia kompromisu w kwestj i 

podziału olbrzymiego- rynku, n.e do­
prowadzając, jak chciałyby tego pew­
ne kola w Japcnji, do konfliktu zbroj­
nego. Nawet zwycięstwo militarne nie 
zapewniłoby w tym wypadku Ja.ponj. 
przewag . ekonomicznej nad brzegami 
Pacyfiku. Pozatem należ)’ się liczyć z 
e wen i u a I ilością współp racy między 
Ameryką, part ją komunistyczną .Ro­
sji i Chinami w razie, ofenzywy japoń­
skiej.

Podział rynku chińskiego między 
Japonją a Stanami Zjednoczo.ng-mi 
jest rzeczą zupełnie możliwą, zwłasz­
cza wobec ism ejącej konkurencjkąn- 
glo-amer) kańskiej, natomiast niema 
żadnej możliwości porozumienia mię­
dzy ja(ponją a Rosją Sowiecką, któ­
rych dążeń a i ideał) są djametralnie 
przeciwstawne. Japonja jest monar- 
; li ją pacyfistyczną i konserwatywną, 
Rosja zaś republiką rewolucyjną.

Aby rozwiązać problemat mandżur­
ski i zapewnić bezpieczeństwo nowe­
mu państwu mandżurskiemu, należy 
uwoliić z pod władzy Rosji Syberję 
wschodnią do Bajkału i wprowadzić 
lam system drzwi otwartych.

Mając do dyspozycji Mongoł ję, 
Mandżur je. Syberję i jej olbrzymie 
bogactwa. Japonja może nie żywić 
żadnych obaw. W laikiem rozw ązaniu 
kwesiyj spoczywa zbawione Jąponji 
a nie w faszyzmie".

Z DNIA.
WOJNA' SANACJI’ Z OSTEM.

Pod taikiim tytułem poda je „Zielony 
Sztanda.r wiadomość o ..święic-je tę­
pienia osltu", urządzionem przez -woje­
wodę kieleckiego na obszarze podle-- 
głego mu województwa.

Pito grani ..święta" byl bardzo uro­
czysty. W dn. 7 czerwca nauczyciele 
wygłosili dla młodzieży pogadanki o 
szkodliwości ostu, poczem przy dźwię­
kach orkiestr wyruszyły ipochody na 
pola. Tam dzieci i stars; zrywali oset, 
któiry następnie znoszono na środeik 
wsi i tam clawa.no do jedzenia spędzo­
nemu na to ,,święto“ bydłu.

„Zielony Sztandar"4, pisize, że chłopi 
kieleccy zaśmiewali si-ę z tego „świę­
to4’ i kończ)- życzeniem, żeby jak naj­
prędzej nadeszło wytępienii-e wszela-. 
kiego osltu z życia publicznego.

Motywy votum separatum
W WYROKU BRZESKIM.

Jaik dcnoisi jcidein z dzieininiilkóiw w.air- 
*za.w‘sik.i eh, eęcuzia Leszcz yńfiiki., jed^ z 
cziłomków komitetu, sajclząicego w procesie 
-,b<riziet3lkiim‘, kićrry.. j.aik to już piis-aliśmy, 
'/■głosił swoje odrębne zdanie przy oglo- 
szeiibiu wyiok.u. wotując za uiniewdminie*- 
'mem wszyslktich ouika.iżciiiyich, opr-aco- 
.wał już szczegółowo motyiwy, uzasaidnia- 
jąc jego stamiowkiko. Motywy te zajmują 
clkoiło 50-iu stro.ii dirr.iku maiSizynoweigO, 
a cigłosizem i e ich nastąpić ma łączinie z 
Ggło®zen.ieim motywów wyroku w jesieni 
b. r.

Ciekawy djalog
NIEMCA Z POLAKIEM AKTYWISTĄ.

Korespondent genewski „Generał An-zeiger 
fur Dortun<uud“ p. La.rsoiiis, opuibliikowal w 
152-ym numerze tego. pisana (z dnia 4.VI) 
wywiad ze znaną na terenie między narodo­
wym niemiecką dziennikarką, hrabiną Treu- 
berg, stanowiący jedno z seryj jej opowia­
dań o zdarzeniach, których świadkiem była 
w czasie Cesairstwa, w szczególności w okre­
sie Wielkiej Wojny.

Wywiad ten opowiada międ.ży innemi o 
rozmowie, . która odby ta się w’ listopadzie 
roku 1916 w Berlinie w miesizkaniiu opowia­
dającej ponniędizy znanym działaczem obozu 
aktywistów polskich, Adamem hr. Roniikie- 
ram,, a. również = znanym dziennikarzem nie­
mieckim, p. Georg Bernhardtem, dyrektorem 
koncernu prasowego U.lilstcima.

W ro-zmoiwie tej p. Beriihardt wyrażał s:we 
zastrzeżenia przeciwko ówczesnym próbom 
.rozwiązywania sprawy polskiej pnzezoNiem­
cy. Hrabia Ronikier bronił swego ..punktu 
widzenia, uzasadniając, że poiroz umie nie w 
zaisadmiczych sprawch jest możliwe. W pew­
nym momencie p. Bernhardit rzucił' argu­
ment.

— „A Gdańsk? — Polska bez Gdańska 
jest niemożliwością'4. — („Polen ohne Dan 
zi.g ist eine Uninoglichkeit'').

— Ja nie myślę o Gdańsku — energicznie 
i z ‘przekonaniem .odparł hrabia, Ronikier

— Bański syn,, panie hrabio?
— Mój syn ma rok dopiero — odiparł u- 

śmiec-hając się Polak. —
— Tem gorzej — oświadczył Bernhardit — 

za lat dwadzieścia syn pański uzna dzisiej­
sze pańskie oświadczenie za zdradę Polski 
i napewno nie będzie nodzielał Pańskich 
poglądów.

clawa.no
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Jłosa Maria".
Więc- Stanisław Haazner żyje. Już 

eię niemal pogodzono z myślą, że leży 
na dnie oceanu, a on tymczasem na 
e-wo iti. ;>!u :.ow< u ..Rosa Maria", samot­
ny na bezbrzeżnych przeeurzetróch 
wód oćeańu, plymąl bez steru, oczeku- 
jąc Aftą ratunek przejeżdżających 
okręipw. Przeżył osiem dni straszliwe­
go ó| rek Wanda i pogodtoeaća eię z my­
sią’,''ze trzeba umrzeć z pragnienia, 
ale przecież nie zginął. Pierwsza jego 
prośbą po uratowaniu dotyczy ła żony, 
którą natychmiast zawiadomiono o 
cudownem zaiste ocaleniu kumka.
P.erwszą jego tiroską była „Rosa Ma­
ria", jego płatowiec, czy nie uszkodzo­
ny i czy będzie mógł być przyholo­
wany do brzegu. Zkołei żakom unik o- 
wał, że, jak tylko powróci do sił, zno-1 
wu będzie startował z Ameryki do 
Eiiitópi y,, ściśle j do Polski.

Fantazja autorów; powieści awan­
turniczych, przygody morskie boha­
terów cudownych opowiadań dla mło­
dzieży gasną wobec wspaniałej przy- 
gody HainzneróW, oczekujących na 
skrzydłach platowca na smugę dymu 
zbliżającego się okrętu. A żona, mo­
dląca sę o rattunek di a męża i wie­
rząca, że przecież nie zginął — żywo 
przypomina .postacie zamierzchłych 
czasów, gdy małżonek, mógł nie wrócić 
z dalekiej wyprawy krzyżowej. Tam­
tym postaciom dostojeństwo wieków 
i wychowawczy ton historji dały 
chłodną posągowość, budzącą głębo­
ką cześć, ale w rzeczywistości byli to 
ludzie żywi ze wszyistkiem.i ludzkiemi 
przywarami i zaletami, nieróńniący 
się w swych najlepszych egzempla­
rzach od dzisiejszych zdobywców 
Atlantyku.

Jakikolwiek obrót weźmie następny 
Jot Hatiznera nad oceanem, już on dziś 
należy do historji jalko człowiek nie­
zwykłej energji, odwagi i wytrwało­
ści. Stanął w rzędzie tych ludzi, któ­
rych czyny mogą rozpalić fanitazję 
młodych i służyć jako przykład do 
nieustawaina w pragnieniu osiągmię- 
eia raz. obranego celu.

Piękną ktoś kiedyś napisze opowieść 
o boliaierskim lotniku, który wpierw, 
niż o swoje zdrowie, zatroszczył się o 
los platowca i tem jednern słowem 
uwspółcześnił odwieczne ludzkie przy­
wiązanie wielkich zdobywców do 
współtowarzyszy przygód, klęsk i 
zwycięstw. Gdzieś lam kiedyś rycerz, 
zakuty w żelazo, obok własnego zna­
komitego imiienla podarował historji 
imię swego ukochanego rumaka, na 
którym stawiał w szrankach i na po­
lu bitew. Hanznerowie otaczają rów­
ną miłością płaltowce, na których 
skrzydłach ujarzmiają oceany.

Ileż romantyzmu ukrywa eię w na­
szych czasach pod pokrywą, trzeźwej 
spekulacji i sceptycznego uśmiechu!?

Dumni- bądźmy, że Stanisław Han- 
aner jest Polakiem.

(Ć.)

HIGJENA.

I PCT1MI RUKŁ
W pewneni starem, z przed lat wie­

lu, angielskiem piśmie znalazłam ar­
tykuł, tak właśnie zatytułowany. Prze 
czytałam go z ciekawością, ciekawość 
jest rzeczą ludzką, a „madę in En- 
gland" to w każdym rązie niepośled­
niamhirka. Angielki słyną z urody, 
ruchliwego życia i... pięknej sylwetki.

1) Zdrowa i jędrna skórą Zapobie­
ga rozlaniu się kształtów i otyłości. 
Rozsądna kobieta dba o linję swej syl­
wetki pielęgnując swą skórę i wyko­
nując'Codziennie serję ruchów, mają- 
cycłś^ite celu rozwijanie sprawności 
mięśni, zwłaszcza brzucha i krzyża.

2) Częste kąpiele ułatwiają pracę 
orgaismowi, utrzymując otwarte po­
ry, przez które wydzielają się zepsu­
te prddukty z organizmu, ułatwiając 
tem samem oddychanie. Sen jest nie- 
od-zowńyim odpoczynkiem organizmu 
i systemu nerwowego. Kobieta połrze- 
bujft.i?e*-8 godzin snu.

3) Noś głowę wysoko! Niezawod­
nym sposobem utrzymania pięknych 
1'inji szyj: są codzienne ćwiczenia w 
gl ębokiem od <I '.chaniu.

-i) Jedz wiele owoców i jarzyn 
(.zwłaszcza zielonych) utrzymasz w

ten sposób wdzięczną i młodą linję 
sylwetki.

5) Utżywaj ruchu — zapisz się do 
klubu, jeśli to możliwe. Nietylko uży­
jesz świeżeigo powietrza i wzmocnisz 
swe ciało, lecz przedewszystkiem do­
staniesz się w środowisko ludzi, oży­
wionych tą samą myślą utrzymania 
się w zzlrowiu i piękności. Gdy w po­
święceniu się sportom przeszkadza ci 
praca zawodowa, pamiętaj, że twym 
spoirltem musi być codzienna droga do 
pracy i powrót — koniecznie pieszo.

6) Pij pomiędzy posiłkami przynaj­
mniej i szklanki wody dziennie, gdyż 
woda jest ważnym czynnikiem w na­
szym organizmie, przy jej' to wydat­
nej pomocy organizm pozbywa się ze-

psutych części i wszelkich zużytych 
produktów.

7) Nie zaniedbuj swych nóg. Zdro­
we nogi zapewniają uśmiech na twa­
rzy" — powiada stare przysłowie. Na 
harmonijnym i zręcznym chodzie zy­
skuje linja twej sylwetki — pamię­
taj o tem. Roz;twór sody i boraksu 
bardzo ci będzie w pielęgnacji nóg 
p.omocny. Stałe pudrowanie nóg jest 
konieczne.

Jakkolwiek dzisiejsza kosmetyka 
inne też lansuje przykazania, i jest 
ich o wiele więcej niż siedem, jednak­
że przyznać musimy, że przykazania 
■piękności naszych, matek,łub może tyl 
ko starszych sióstr, nie były wcale 
niedorzeczne. Renee.

Schwytanie sprawców 
sprofanowania pomnika Powstańców.

Jaik pisaliśmy przed kilku dniami, śnie podaniu nazwiska Jabłońskiego, 
którego zauważono na cmentarzu o- 
bok pomnika, śtało się jasnem, że to 
Jabłoński wraz ze swymi kompana­
mi, uciekając z cmentarza natknął się 
■na policjanta.

Po ustaleniu tych faktów policja 
wszczęła, dochodzeni® i poszukiwania 
za sprawcami sprofanowania pomni­
ka. . ■

Po kilkudniowych poszukiwaniach, 
onegdaj ujęto dwóch ukrywających 
się sprawców, a mianowiicie Stefana 
Jabłońskiego i MifecZysława Filipkow­
skiego, zamieszkałych na Pogoni. Trze 
■cóeg.o osobnika nie ujęto dotychczas.

Aresztowanych Jabłońskiego i Fi­
lipkowskiego przekazano do diyiąpoizy- 
cji władz sądowych.

Spod.ziewać się należy, że władze są- 
dowo-tpoliicyjne usltalą w najbliższym 
czasie podłoże, na jakiem nastąpiła 
profanacja pomnika.

KRONIKA ZAGŁĘBIA.

w nocy ;z 5 na 6 b.m. tazech niezna­
nych osobników wtargnęło na cmen­
tarz sosnowiecki 4 uszkodzili znajdu­
jący się tam pomnik, wystawiony ku 
czci poległych powstańców śląśkioh.

Następnej nocy osobnicy, ci przybyli 
powtórnie na cmentarz około godziny 
drugiej, zaopatrzeni w siekiery. Dru­
ga wyprawa ich nie powiodła się jed­
nakże, ponieważ służba cmentarna, 
spodziewając się ich powrotu, pilno­
wała tej nocy pomnika. Spłoszeni wan 
dale zbiegli, wówczas, jednakże jeden 
z nich niejaki Stefan Jabłoński został 
rozpoznany7 przez jedną z osób, pilnu­
jących pomnika.

Osobnicy owi, uciekając z cmentą- 
riza, przebiegli przez t’or kolejowy i 
■natknęli się na ulicy na patrolującego 
policjanta, któiriy dwóch z nich wyle­
gitymował, trzeci zaś zbiegł. Następne­
go dnia ,po wpłynięciu zawiadomienia 
o uszkodzeniu pomnika i jedlnocze-
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KALENDARZYK.
Daifi Modesta

Benona
Wschód słońca 3 m. 14. 
Zaohód „ 19 m. 59.

i i.

Kino teatry w Zagłębiu
dziś wyświetlają:

SOSNOWIEC
PAŁACE: Arcyksiąże Jan Habsburg.

BĘDZIN
NOWOŚCI: Klątwa rodu mandarynów. 

DĄBROWA
ARS: Tajemnicza kobieta i Miłość wśród 

lodów.
WANDA: Tajemnica sekretarki. — Ta­

jemnica dna morskiego.

X ZE ZWIĄZKU PODOFICERÓW. W 
nded-zielę, dn. 19 bm. o godzinie 10 ramo 
w pierwszym terminie a o goidiziinie 11 
w drugim, bez wizgilędu na ilość przy­
byłych odbędzie się walne roczne ze­
branie będzińskiego koła Związku podo­
ficerów rezerwy w lokailiu własnym 
przy ul. Modlrizejoiwekiej „Hale Targo­
we* z następującym porządkiem dzien­
nym: zagajenie, powitanie gości i wy­
bór przewodniczącego zełbir-ania, oidbzy- 
tanie ostaimiego protokołu walnego ze- 
bramia, sprawozdanie komisji rewizyj­
nej^ sprawozda/hie kasowe, wybór za­
rządu, wybór delegatów Koła na rok 
1932-35, wolne wnioski.
X Z N. O. K. NA NIEMCACH. Zairząd 
przypomina czitomkiniiiiom o dzi&iej&zym 
zebraniu ogólnym, na którym p. Ka- 
isiprizykówina wygłosi ,pogadankę p.i. „Z 
biegiem Wisły“ ilustrowaną przeźroozar- 
mi. Pozatem odbędsie się poikaiz robót 
przygotowanych na wystawę. Początek 
o godtz. 7.30 wieciz. Zarząd prosi o jak- 
najlicziniejeize przybycie.
X Z L.OJPJP. W DĄBROWIE. W loka, 
lu wiasinem komitetu, miejskiego LOPP. 
w Dąbrowie Górniczej przy ul. Sienkie­
wicza 11, w poniedziałek, 20 b.m. o go- 
dizinie 7.30 wieczorem odbędzie się ze­
branie członków i symipatylków sekcji 
młodzieży przy kolie ..Śródmieście". 
Między inemii omawiana będzie sorawa 
wyjciecaki do Ojcowa.

Częściowy program 
UROCZYSTOŚCI ŚLĄSKICH.

Wetzonaj w> sali magistratu s^o&nowiec- 
kieigo odbyło się posiedzenie seikeji tech­
nicznej Komitetu wykonawczego uicizcze- 
nda 10-ej rocznicy przyłączenia Śląislka 
do Poilskiu Na posiedizeniiu tem pod prze­
wodnictwem p. Kailikoiwskiego ustalono 
następujący program uroczystości w Sos 
nowCu i w Szoipienicaich: W niedzielę 
d'niia 19 b.m. zbiórki dla orgaind&acyj 
sosnowieckich odlbędą się w następują­
cych punktach: dila śródmieścia Sos- 
.nowca przed szkołą im. Czackiego przy 
ul. Mościckiego, dla Sielca skwer wprost 
kościoła starosieleckiego na uli. św. Bar­
bary, dila Pogoni róg Noiwopogońiskiej i 
Orlej, dla Milowic przy walcowni Milo- 
wioe. Wymarsz z tych punktów” na cmen 
tar z sosnowiecki odbędizie s>ię o god®. 9 
ratnOi, a złożenie wieńców przed pomni­
kiem powistańców o godiz. 9.30. O godiz. 
10' wymarsz z cmentarza na błonia s>zo- 
ipienickie, gdzie odbędzie się msza po­
łowa-. Po nabożeństwie zostaną wygło­
szone okflicizinościiowe przemówienia, a 
następnie wymarsz do Szopienic, gdzie 
odbędzie się dializy ciąg i zakończenie 
uiroczy&tośoi. Szczegółowy program ob­
chodu podany będzie w dniach najbliż­
szych.

Do sekcji, technicznej zostaili dokoop­
towani pp.: Ludwika Domańskai, Kę­
dzierski, Iskra, pr®edfetawiiciell' Związku 
podoficerów” reizerwy, przedstawiciel To­
warzystwa rzemieślniczego inż. Kaileń- 
stai i p. Sadoiwiski, przedtetawiioieil’ Związ­
ku, inwalidów.

Nie wątpimy, ż© w uroczystości wez­
mą udiział wszystkie prawdziwie polskie 
•organizacje i całe społeczeństwo, rozu­
miejące znaczenie rocznicy przyłączenia 
prastarej ziemicy piastowskiej do Pol­
ski.

Następne posiedzenie sekcji technicz­
nej łącznie z komisją sizopieniciką odbę­
dzie się jutro t-j. we czwartek o god®. 
10, oboik mostu s-aopieni-clkiego. W&zyscy 
członkowie są prostzeni o punktualne 
przybycie.

X CZAS POBYTU na letnisku uprzyje­
mnia „Kurier Zachodni"

GŁOSY PUBLICZNE.

Na marginesie
OBCHODU ROCZNICY 

PRZYŁĄCZENIA ŚLĄSKA.
W uzupełnieniu uwag redakcyjnych 

do artykułu „W 10 rocznicę wkroczenia 
•wojsk polskich na Śląsik“ umieszczonym 
•w- .,Kurjerze Zachodnim/* nr. 137 z dnia 
13 b.m., o pominięciu szeregu osób przy 
tworzeniu komitetu., dodam swoje starom 
me uwagi : dlaczego przy orgainiizowaniu 
Komitetu obchodu nie z-aprosizono b. Ko­
mitetu plebiscytowego? Komitet ten 
bardzo wydatnie przyczynił się dila spra­
wy przyłączenia Śląska do Polski. Czy 
nie należało raczej uczynić odwrotnie: 
zamiast tworzyć nowy Komitet, uzupeł­
nić Komitet Plebiscytowy? Dla ułatwie­
nia Komitetowi obchodu przypominam, 
że prezesem Komitetu Plebiscytowego 
był powszechnie znany i szanowany pre­
zes Sądu okręigowego p. F. Oipęchowski, 
a przedlstawicielem Śląska- w tym Ko­
mitecie był poseł ziemi Śląskiej Woj­
ciech So&iński w Siemianowic.

13.VI.1932 r.
Stanisław Garliński.

X ZE ZJAZDU ZW. MŁODZIEŻY POL­
SKIEJ ŻEŃSKIEJ. W ub. niedzielę od­
byt się w Częstochowie doroczny VII 
zjaizd dtełeigoi w sinych Zw. młodzieży pol­
skiej żeńskiej, na który przybyło z gó­
rą 600 delegatek', reprezentujących Sto­
warzyszenia ze wszy&tikiich miast, mia­
steczek i wsi naszej dijecezji, jak z Sos­
nowca!, Dąbrowy, Będzina, Zawiercia, 
Wielunia, Krzepic, Kłobucka i t. d.

Po nabożeństwie nastąpiły w saili Ró­
żańcowej na Jasnej Górze obrady zjaz­
dowe.

Sprawozdanie zarządu z dlziałallinoścd 
Związku za r. 1931 złożył sekretarz je- 
nerailny ks. dir. St. Czajka. Sprawozda­
nie wykazało imponujący rozwój Związ­
ku i ogrom pracy w Stowarzyszeniach 
•młodzieży polskiej żeńskiej, których 
częstochowski Związek liczy 161 z 7000 
członkiń czynnych. Po złożeniu sprawoz-. 
dania komisji rewizyjnej i ożywionej 
dyskusji przyjęto sprawo-zdamiie i udizię- 
łonio zarządowi absołutOrjum. Uchwalo­
no również budżet na r. 1932 w kwocie 
14.000 zł. Po uchwaleniu szeregu rezolu­
cji o pracy ideowej odśpiewano hymn 
„Boże coś Pokkę“ i zjazd zamknięto.
X GRUPA POWSTAŃCÓW ŚLĄSKICH 
W DĄBROWIE. Z inicjatywy sosno­
wieckiej grupy Związku powstańców 
śląskich, zorganizowaną została dnia 12 
b.m. grupa w Dąbrowie, do zarządu 
której wybrani zostali: Świątek Romu­
ald — prezes, Sieńko, prof. Dudek, Kó- 
waliilk, Bedinamczyik — członkowie iza- 
rządu i komisja rewiizyjina — Kopczyń­
ski, Kłeimibelk i Żyłka. Lokal: „Kuźnica4', 
3 Maja.
X SZKOLENIE W OBRONIE PRZE­
CIWGAZOWEJ. Komitet miejski 
LOPP. w Dąbrowie przypomina ludno- 
ścii, że w każdy wtorek, o godlzimie 7 
•wieczorem w lokalu LOPP. ul. Sienkie­
wicza 11 rozpoczyna się nowy 5-godżin- 
ny kuirs przeszkolenia ludności cywilnej 
iw obronie przeciiwigaizowej. Wykłady są 
prowadzone przez wykwiailiifikoiwaznych 
instruktorów O. P. G., są bezpłatne i 
dostępne dla wszystkich. Komitet zwra­
ca się do ludności z gorącym apelem, 
■aby we władnym interesie zgłaszała się 
jak najliczniej na 'kursy, pr-zycftem po­
żądałem jest zgłaszanie 6ię już zonga-- 
niizowanych grup ludności dla przoszko- 
ileinia.
X KURS PRZESZKOLENIA HIGJE- 
NICZNEGO DLA NAUCZYCIELI. W 
dniach od 4 do 25 Lipca b.r. odbędzie się 
■w państwowej szkole higjeny w Warsza­
wie dziesiąty doroczny kurs przeszkole­
nia hiigjienicznego dla nauczycielstwa 
szkól powszechnych. Wykłady ną kursie 
obejmą cztery zasadiniicize działy: nauki 
przyrodnicze (biologja, fiizjołogija), me­
todykę nauozamia higjeny i wychowa­
nia fiizyciz-nego, higjeinę publiczną (uzdro 
wotniemie wsi i miaisit, hiigjema budynku 
szkolnego), oraiz bigjenę społeczną (zwal 
cizauie chorób zakaźnych, gruźlicy”, alko- 
holiiznmu, higjema dlz-iiecka).

Kurs jest bezpłatny, wpisciwe wynosi 
zł. 20. Zapisy przyjmuje i imformacyj 
udziela sekreta-rjat państwowej szkoły 
higjeny w Warszawie.

Zapisujcie sie do P.M.&
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Wyjaśnienie
P. FRANCISZKA WOŹNIAKA.

.Otrzymujemy następującej treści 
list z prośbą o opublikowanie:

W wydaniach niedzielnych „Pol­
ski Zachodniej" i „Ilustnowanego Ku- 
rjera Codziennego" ukazały e.ę nie­
prawdziwe wiadomości dotyczące bra­
ta mojego p. Andrzeja Woźniaka i 
niitle, niżej podpisanego, współwłaści­
cieli firmy „Sp. akc. Stalownia Woźn a 
ków" w Sosnowcu. W związku z tem 
stwierdzam co następuje:

Nie jest prawdziwą wiadomość o na­
paści na kancelairję adw. Ohorzolekie- 
go w Katowicach, jaik również nie jest 
prawdą, alby w momencie podarcia . 
przezemnie, mego własnego dokumen­
tu,„poprawionego" przez p. adwokata 
Chorzeliskiego, byl obecny w jego kan­
celarii mój bralt Andrzej.

Żadnej „bezczelnej" .napaści na kan­
celarię adwokata Chorzefekiego, jak 
również faktu pobicia nie było. Do 
kancelarii adw. Chorzeliskiego przy­
szedłem po odpis wsponMiianego do­
kumentu, o co prosiłem przez dłuższy 
czas, a który okazał się innym w swej 
treści aniżeli byl sporządzony. Do­
kument ten w. wnosieniu częściowo 
zniszczyłem pozostawiając go następ­
nie w kamcelarji adw. Chorzelskiego.

Wspomniane dzienniki zostały naj­
widoczniej przez kogoś wprowadzone 
w błąd i poinformowane w sposób, w 
jaki komuś na tem zależało.

Z poważaniem 
Franciszek Woźniak.

X ZE STÓW. KUPCÓW POLSKICH W 
DĄBROWIE. W ubiegłą niedzielę odby­
ło się doroczne walne zebra,nie. członków 
oddziału Staw, kupców polskich w Dą­
browie. Po .zagajeniu zebrania przeiz 
prezesa p. M. Fabryceigo. na pnzewod- 
n.łóząicego zaproszono p. W. Suiwaię, na 
sekretarza p. K. Śliwkę. Z odczytanego 
sprawozdańia z dztałalliności Stów, wi­
dać było, iż prócz różnych spraw orga­
nizacyjnych, zarząd prowadził dość o- 
żywioną działalność, jak również imier- 
wanjowal u wlaidiz i urzędów ceiłem o- 
brony interesów kupiectiwa. Stów, lieiziy 
108 członków’ opłacających składki, w. 
tem 26 w pododdziale w Łaigiiray. Spra­
wozdanie zarządu i komisji rewizyjnej 
przyjęto, oraz zaaprobowano prelimi­
narz budżetowy na 1952-55 r. w wyso­
kości 5214 zł. Następnie dokonano wy­
boru nowych władz. Do zairządu weszli 
pp.: M. Faibrycy, T. Trzęsiimaech, R. 
RuiWri, W. Stuwałiai, M. Ziomek, R. KiiickJ 
i W. Maehuira. Do komisji rewizyjnej 
pp., L. Ciągała, S. Tarnowski i K. Śliw­
ka. W wolnych wnioskach powzięto kil­
ka uchwał, dotyczących bolączek ku- 
pfeotwa i na tem obrady zakończono.
X W SPRAWIE NOWEGO SYSTEMU 
EWIDENCJI RUCHU LUDNOŚCI. Z 
dniem 1 liipca b. r. upływa ostatecznie 
termin zatoiżemia rejestrów miiesakańeów 
a. jednocześnie wprowadzenia w życie 
nowego systemu ewidencji ruchu lud­
ności. Ze względu ma wielkie znaczenie, 
jakie posiadają obecnie dokonywane 
prace w zakresie ewidencji ludności dla 
naszej administracji państwowej i ko­
munalnej, Miiinistemstwo spraw, wetwinę- 
tirznych wystosowało do wszystkich wo­
jewodów obszerne pismo okólne, ustala­
jąc. zasadnicze wytyczne, jakiem i kiero­
wać powiny się urzędy przy organizacji 
rejestrów mieszkańców. M. in. okólnik 
za wiera polecenie prtzedfażone prze® wo­
jewodów specjalnych sprawozdań z wy­
konanych w tym zakresie prac w termi­
nie do 1 sierpnia r. b., przyczem przed­
łożone mają być irówmież listy osób do 
odznaczeń, zarówno z pośród pracowni­
ków. państwowych i komunalnych, jak 
i z poza grona urzędników, które wy­
różniły się i położyły wybitne zasługi 
w tej akcji.

Czarne listy
NA MURACH SOSNOWCA.

Jak już w swoim czasie donosiliś­
my, na miurach Gdyni rozklejono pla­
katy, w czarnej obwódce, zawiada­
miające, iiż naskutek niestosowania się 
d» nakazów bojkotowych i zgrywa­
nia się w kasynie sopockim, niektórzy 
obywatele polscy oddani zoetałi pod 
sąd oipinji puiblciznej. Na plakacie po­
wyższym wyszczególnione zostały na­
stępujące nazwiska:

£metxtaw«ay kapitan marynarki Sadow-

„K U R J ER ZACHÓD N I”

ski, Zambrowski, Budrewicz, Zabrocki z żo­
ną, dentysta Dobrzyński, inż. Srokowski, 
nadzorca sądowy Pol, Bączkowski, porucznik 
mar. hand<l. Garbowiecki, mech. mar. handi. 
Makowski, urzędnik dyr. kol. Kraus, proku­
rent handi. Mazur, Stefan Kszo.1, krawiec 
Griitzmann, Konigcwa, urzędnik przeds. „Fa­
sada" Lorentowicz, baron Krotowski, Vogel 
Stanisław, Wnlkowski, Filar, prof. inż. Ura- 
nowski — Kraków, Silber, Koh.n, Szeres-.ew- 
ski, Szkudlarski, Wojciechowski, Weiss, Li­
twin, dyr. Widzewskiej Manufaktury Najda.

Sprawa budynku szkolnego 
w Gzichowie.

Ludlność Gzachowa, której dizdeci 
uczęszczają do miejscowej szkoły, 
zwraca siię do nas z prośbą o porueze- 
ne w piśmie spraiwy budynku szkol­
nego, grożącego katasitirofą, w przeko­
naniu, że może wreszcie znajdą się ja­
kieś władze, które z uwagi na etan 
bczipieczeńsltwa, nie pozwolą dłużej 
prowadzić tam nauki i polecą ruderę 
zburzyć. Budynek jest w takim stanie, 
iiż spróchniałe ściany można przebijać 
laską l>uib patykiem, a cały* 1 budynek 
grozi zawaleniem, tymczasem opaitirzno 
ściowe władze komisaryczne miasta, 
zajęte projektant. kolektorów kanali­
zacyjnych 1'uJb sadzeniem kartofli na 
cudzym terenie, nie mają czasu zająć 
się aprav.-a.mi potazebneimi i piłnami. 
Owszem," w swoim czasie chciano na­
wet wprowadzić na ten cel specjalny 
podatek, lecz zamiar upadl, a własc - 
wie utonął w osławionym koleklterze 
kanalizacyjnym, które całkowicie za-

KONJUNKTURA. ’
— Mój interes prosperuje znaikomiiciie.
— No, no, w tych czasach?
— Założyłem instytut poprawy dla mężów, 

w którym, mniszą przebywać przez cztery ty­
godnie bez żon.

I co?...
—r Żaden <z nich me chce wracać <dcGMt.

Oskarżenie rabina Englarda.
Wesele córki, czy zjazd religijny?

Wielkie poruszenie wśród ludności 
żydowskiej Sosnowca wywołał fakt 
cekairtżenia rabina Eniglawda, o które­
go w swoim czasie.- toczył się wielki i 
namiętny epć>r wśród jego współwy­
znawców. Pozaitem rabin Englaird brał 
żywy udział w akcji przed wyborczej.

Oskarżenie Englarda nastąpiło po­
dobno pod zarzutem narażenia skar­
bu państwa na straty.

Mianowicie,, jak opowiadają, w koń 
ou marca rb. rabin Englaird wydawał 
zaimąż swą córkę. Na uroczystość tę 
zjechało się do Sosnowca wielu gości

POŚWIĘCENIE SZTANDARU I
Rzadką uroczystość obchodzą w 

nadchodzącą niedzielę członoikowie 
najstarszej na terem Zagłębia spół­
dzielni spożywców „Zgoda" na Pia­
skach.

25 lał dobiega, jak założono tę pla­
cówkę, która miano różnych kolei lo­
su i niepowodzeń zwycięsko przetrwa­
ła, rozwijając się wspaniale, oiraz 
spełniając swe zadanie. Jest ona naj­
lepszym wyrazem hasła „W jedności 
siła" i świadectwem co może zrobić 
zgoda i współpraca. Przed kilkunastu 
dniami podawaliśmy Wams rocznej 
działalności „Zgody", który, mimo 
kryzysu, jaki (podcina i wali duże i 
bogate firmy, wykazał dość pokaźny 
zysk tej, na zdrowych zasadach i do­
brze rządzonej placówki.

Celem obchodiu uroczystości 25-lecia

25-IhIb iHiiaa .W" m Hitli.

Ulgi w spłacie 
zaległości podatkowych.

Z diniem 51 maja Kr. upłynął termin 
do koreystainiia z przewidzianej w roz­
porządzeniu miinifetira skairbiu z diniia 9 
kwietnia 1952 r. bonifikaty 50 proc, 
przy spłacie zaległości w państwowym 
poda tiku przemysłowego. Okres ten do 
51 maja bjr„ przewidującego najwięk­
sze ulgi w spłacie zaległości powyższego 
podatku, nie został jednak przez płatni­
ków w należytym stopniu wykorzysta­
ny. Stało się to 'zarówno z tego powodu, 
że znaczna ilość płatników niie była do­
statecznie poinformowana o wzmianko­
wanym rozpoiwądzemiu, przeważnie za­
pewne z powodu braku putrzeibnej na 
ten cel gotówki, jiak i wireszeie w dużej 
ilości wypadków z tej przyczyny, iż 
płatnicy anodmeiwiajią się dalszych wy-

Prasa gdańska, poda jąc wiadomości 
o powyższej liście, widzi w niej zapo­
wiedź, iż bojkot obecny prowadzony 
będzie ze szczególną ostrożnością i bez­
względnością.

Klepsydry te rozklejono również o- 
negdaj wieczorem na murach niektó­
rych domów Sosnowca.

jął czas i uwagę władzy komisarycz­
nej.

O tem, aby obecny komsarz wy­
budował nową szkolę, niema co mówić 
1 dlatego .powinny sprawą tą zająć się 
■odpowiednie władze. Jeżeli sklepik czy 
budka musi odpowiadać pewnym prze 
ipisoim, to temlbarid.zf.ej winno to obo­
wiązywać budynki publiczne, a pirze- 
dewszystkiem szkoły z uwagi na prze­
bywanie w nich setek dzieci.

Jak słychać, delegacja rodziców ma 
się udać w tej sprawie do 'kuratorjum, 
a jeżeli tam interwencja nie odniesie 
pożądanego iglkultku, delegacja poje- 
dzie do władz cntralinych, gdzie nie­
wątpliwie starania odniosą skutek, 
gdyż jest nie do .pomyślenia, aby w 
talkim Będzinie dzieci uczyły sę w gro 
żącej zawaleniem ruderze. Gospodar­
ka taka nie może być dłużej tolerowa­
na i Gzićhów musi otrzymać odpo­
wiedni budytnk szkolny.

z różnych okolic Polski. Aby zaoszczę 
dziić kosztów swych gościom, podobno 
p. Englard zawiadomił władze, że w 
Sosnowcu odbywa się zjazd „Talmud 
Tory" i inaislkutek tego uzyskał od 
władz ziniżkę kolejową dla 6wych go­
ści przy wyjeździe z Sosnowca.

Sprawą ta po upływie pewnego cza 
su stała się dość głośną .wśród ludno­
ści żydowskiej, wreszcie wypłynęła 
skarga do władiz, w związku z czem 
zostało wszczęte przeciwko rabinowi 
Englardowi dochodzenie i został on 
.poddany przesłuchaniu.

„DZIEŃ SPÓŁDZIELCZOŚCI".
istnienia .zawiązał się komitet, który 
wraz z zarządem i prezesem, p. Górni- 
kiewiczem na czee, opracował poniż­
szy program obchodu:

O godz. 8.30 rano zbiórka gości • i 
członków w Sokolni, skąd wyruszy 
pochód' do kościoła na nabożeństwo. 
W czasie nabożeństwa nastąpi poświę­
cenie sztandaru „Zgody", a następnie 
pochód uda się do świetlicy, gdzie ,po 
wbijaniu gwoździ paimiąitlkowych, do­
konana będzie wspólna f«O'grąfja; 
godz. 12 — 14 przerwa obiadowa, po­
czerń popisy sportowe; o godz. 18 u- 
roczysta akademja w ,3okoilni".

Uroczystość ta, na którą zaproszo­
no również szereg pokrewnych i miej­
scowych organiizacyj, będzie również 
obchodem „Dnia Spółdzielczości".

cl a.liniiejc zyc.h ulg w spłacie zaległości po­
datkowych.

Nalleży jeclinalk zaznaczyć, że o ile cho­
dzi o podatek przemysłowy żądne dal­
sze uiligi udzielane nie będą i władze 
sikairibowe otrzymały n.alkaa .p-nzystajpie- 
nia do beziwzigilędnego egzekwowania za­
ległości po upływie ulgowego okresu w 
ich spłacie. Wobec tego każdy płatnik, 
w swoim własnym dobrze zrozumiałym 
interesie, winien dołożyć starań, w oelu 
uregulowania swoich zailegiośoi w po­
datku przemysłowym w terminie do dnia 
SI lipca bjr., w ciągu którego to okresu 
czasu obwiązuje 35-procentOwa iboniifi- 
kiata przy rówmoicizesnem odpisaniu na­
rosłych kar za zwłokę i kosztów egze­
kucyjnych od wpłaconej sumy podatku. 

W czasie od 1 do 51 sierpnia b.r. boni­
fikata ta obniża się już do 25 proc., po­
czerni zaległości będą ściągane w całej 
wysokośoi wraz z karami za zwlokę i 
kosztami egzelkueyjineimi.

0 podział pastwisk
W GMINIE OLKUSKO-SIElWIERSKIEJ

Wczoraj zamieściiliśimy list jednego z 
czyfelmiików w Sprawie podziału past­
wisk w gminie Olkusko - siewierskiej.

W liście tym postawiono zarzut/, że 
kiedy prace miernicze były niemal już 
na ulkonozeniu, naraz gospodarze Strze­
mieszyc spotkali się z trudnościami, sta- 
wiainemi przez powiatowy Urząd Ziem­
ski w Zawierciu.

Jaik się dowiadujemy, zarzut ten jest 
oiiesłusizny, gdyż powiatowy Urząd Ziem­
ski w Zawierciu nigdy w podobnych 
sprawach nie robi trudności, musi jed­
nak przestrzegać obowiązujących prze­
pisów, które, między iinmemi, głoszą, że 
wszelkiego rodzaju plany .i pomiary 
muszą być należycie sporządzone przez 
uipoważniionych do tego geometrów, 
tymczasem w Strzemieszycach podsta­
wowy fen warunek nie został wypełinio- 
ny, a kiedy Urząd Ziemski nie zaapro­
bował niewłaściwych planów, powstała 
pretensja, i żarzu.t, że robi eię gospoda, 
rzoim trudności.

Podobna sprawa miała miejsce w Za­
górzu i Kllimiomtowie, gdzie wykonanie 
■pomiarów i planów oddano osobom nie- 
■odpowiieidniiim, co kosztowało killka ty­
sięcy złotych i w rezultacie dopiero po 
tej przykrej i kosztownej nauczce, pra­
cę oddano uipoiważnionemu geometrze.

X OSZUSTWO. Ignacy Flak, zamiesz­
kały w Będlzinde (Pairyiska 16) usikarżyf 
się przed policją, że w tych dniach po­
znał jakiegoś o&oibnilka podającego się 
za kolejairza, który wyłudził od niego 
20 zł., przyrzekając dostarczyć mu pew­
ną ilość węgła. Odszukanie oszusta na­
potyka na trudności, ponieważ poszko­
dowany nie zna jego nazwiska.
X ARESZTOWANIE OSZUSTA. One- 
gdaj aresztowano w Sączowie, powiatu 
Będzińskiego, .niejakiego Stefana Żabic- 
kiego z Piotrkowa, inkasenta komitetu 
odbudowy klasztoru „Św. Trójcy" w Su­
lejowie. Żalbicki oskarżony jest, o przy­
właszczenie kwitairjus'za 162 zł. 75 gr, 
które zebiral tytułem składek. Areszto­
wanego przekazano do dyspozy-cji 
władz sądowych.
X KRADZIEŻE. Jaeheoie Wajusztajń, 
■zamieszkałej w Dąbrowie (Chopina 28) 
skradziono poidiczas pobytu na. korcie te- 
.nisowyim przy ul. Legjonów, torebkę, w 
której znajdowało się 6 zł. oraz różne 
drobiazgi.

Lokatorkom dtomu. nr. 13 przy ulicy 
Henryka w Modirzęjowię: Raijzli Fiszer, 
Ruchiłi Szkop i Esterze Frydman, skra­
dziono w nocy ze strychu bieliznę oraz 
różne przedmioty, wartości 540 zł.

Z mieszkania. Romana. Gęskiego w 
Sosnowcu (Będzińska 42) skradziono 
dwa garnitury męskie, wartoóoi 285 zł,

Janowi Parddskiemu, zaimiiesizkałemu. 
przy ulicy Nowopogońslkiej 6 w Sosnow­
cu skradziono z mieszkania rewolwer, 
wartości 75 zł.

Niepowołani opiekunowie
OKRADLI PODCHMIELONEGO.

Piiotr Or<lo<n, aaaniiiefiizikiały rw Softnowcns 
przy uddey Wysokiej 5, winacając one*- 
gicFaj wieczorem do dlomu od znajomych 
w stanic podchimiieilonym, naftfknął 
na ulicy Piłisuidis-kieigo na dwóch mezmar 
nych oisobniików, którzy zaofiahrOwaili się 
odprowadzić go do domiu.

Nie pytając się nawet o agodę Ondto 
oai, wcięli gio pod ręce i pirowiaidlziidii w 
ikierainlku domni. Zaisikoczony postępowa- 
niera [nieznajomych, Ordon zaczął pro­
testować, a naisfępnie wyrwawszy się z 
iich uścisków po&aseidJ saun w kiierumtkui 
■domu.

Nieizmajomi*, udając obrażonych, uiloit- 
niillii s<ię szybko, a wraiz z nimi i zegarek, 
z kie&zemi Ordona, przedstawiający dla 
właściciela wiairtość 50 zł.

Prizekoinawsizy się o stracie zegarlka, 
Ordon uiżalił się w komifiatrjacie policji.
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Kronika Zawiercia.
X ZAKOŃCZENIE TYGODNIA LOPP. 
Rezultat sfrońy doichodiawej Tyigodinia 
LOPP-ii przedstawia się jaik na dzisiej­
sze. ezicfey imiponująco. 1 laik: zihićńkia 
'uliczina. j>rizyuiiiosia 109 zl., bi'lely wstępu 
na zabawę w parku 162 zl. i loterja fam- 
itowa pil zl. czyli razem 812 zł. Oprócz 
tego będzie jeisacae znaczny dochód z 
list Sikłiaidkowyfck, z których nairaizie nie 
(wsizys^re śą zwrócone. Zaznaczyć nale­
ży, że wielka ilość fantów jalkie widzie- 
liiśimy„na$,.l’O'terji zostały zebrane w dro­
dze :zniórki po domach z tego najwię­
cej ofiarowała szklarnia, gdyż około 500 
~ztuik fani ów oraiz fabryka Chemimetal. 
■X Z SIEWIERZA. Władze nadzorcze 
BDatwieifidzily budżety gmiiny Siewierz i 
osady która ma osobny budżet obok 
gminnego. Budżet osady zamyka się su­
mą 41050 zl. jest więc nie dużo mmieijsizy 
aniżeli, w roku ubiegłym, gdyż o 2810 
zł. zaledwie.. Na dochody składają się: 
majątek komunalny 9050, przedsiębior­
stwa 1500, inne 29300. Dochody nad^wy- 
czajtife 1200 zl. Wy datki są następujące: 
aidmisiraicja 1458, oświata 6854, długi 
5188, inne 9365. Wydatki nadzwyczajne: 
majątek 6588, dragi 1000. inne 10797.

.Znacznie mniejszy jest buidżet gmiiny 
Si-ewiieiriz, którego ogólna suma wynosi 
20898 zl. W porównaniu z rokiem ubie­
głym jest mniejszy o 7491. Na dochody 
składają się: podatki samoistne 5687, 
dodatki do podatków państwowych 5950 
zapomogi 9627, inne 1655 zl. oraiz nad­
zwyczajne 1 zl. Po stronie ‘wydatków: 
15524 oświata, 800 zdrowie publiczne i 
oipieika społeczna 4129, inne 1195 oraiz 
nadzwyczajne wydatki na drogi 1250 ził. 
iX BI JĄ SIĘ. Wczorajsza kronika poli­
cyjna notuje cały szereg bójek i tak: 
Mairja Leks została dotkliwie pobita 
przez Antosizlkę Brok. Władysław Sos­
nowski został polbiity ptrizez wojowni­
czych braci Juljaina i Romana Borów­
kę. Edward BiuSizczyk doniósł policji o 
pobiciu jego żony Franciszki oraz. syna 
przez Karola Milejskiego.
|X NAPAD. Stanisław HuchaTa i Anto­
ni Dzierżanowski ze wsi Majdiziisizów, 
gm. Mierzęcice — dokonali napadu ra­
bunkowego na osobie Józefa Zairywki, 
któremu po obezwładnieniu zrabowali 
gotówkę jaką posiadał- w kwocie 50 zł. 
Napaistiniików aireisiztowaino.

Kronika Olkuska.
Awanturn w Ojcowie.

JEDEN Z WYCIECZKOWICZÓW 
POSTRADAŁ OKO.

Z licznych wycieczek Ślązaków w Oj­
cowie w- ubiegłą niedzielę, jedna grupa 
z Jerzym Wójcikiem na czele., przyszła 
do ‘ „Baizairu Krakowskiego44, żądając 
wódki. Właściciel handlu Edward 
Chmieleiwski sprzedaży odmówił z uwa­
gi ną podchmielonych już wycieczkowi­
czów1; Wówczas- Wójcik rozpoczął 
serję wymyśleń pod adresem Chmie­
lewskiego, na co zareagował czynnie je­
go . bratanek p. Benedykt Chmielewski 
ze Skały, uedrza jąc siilfńie’ pięścią w oikó 
Wójcika. Po strasznym ciosie, oko przed 
stawiało jeidlną zakrwawioną maisę. Po- 
nałożeniu tymczasowego opatrunku 
przez dr. Czyżowskiego, Wójcika od­
wieziono autem do szpitaila katowicikie- 
g-o;.,-rWójcilk jest stałym mieszkańcem 
Mysłowic (Krucza 6), ma lat 25.

, Wypadek ten zelektryzował wszyst­
kich kompanów Wójcika, którzy chcieili 
sprawcę ■zlłiinicziorwać. P. Cbmięleiwiski 
jednak zdążył się ukryć, a policji osta­
tecznie udało się wzburzonych Śląza- 
kówciLtiSpolkoić i porządek przywrócić. 
AfeT

i^JĄZD MŁODYCH ROLNIKÓW. W 
szkoile rolniczej w Trzyciążu odbył się' 

ubiegłą niedzielę zjazd przy udziale 
około 2Ó0 wychowanków i wychowanie 
szkół rolniczych. pcw. Olkuskiego -i Mie­
chowskiego. Na zjeźdizie byli olbecni: 
naczelnik wydziału rolniczego, z woje­
wództwa p. Nowoile-cki, starosta Olkuski 
p. Śtaimirowskii i zastępca starosty, p. 
Trznadel. Po nabożeństwie w . kościele 
p-ąrąfjąlnym w Jamgrociie, rozpoczęto o- 
braidy i referaty. Dyrektor Grabowski 
wygłos ił przemówienie o organizacjach 
młodzieży, na wsi, p. Miirelk o demokra­
cji, (pa- wsi,. Zjaizdowicze uchwalili rezo­
lucję protestującą przeciwko zakusom 
niemieckim na całość granic Polski. o-

W najbliższym czasie nastąpi no­
welizacja ustawy o spóldziielniacln 
która będzie miała doniosłe znaczenie 
specjalnie dla spółdzielni kredyto­
wych.

Zmiany dokonywane w ustawie o 
spółdzielniat-li zostaną ostatecznie u- 
zgodinióne na posiedzeniu Państwowej 
Rady Spółdzielczej, które odbędzie 
się w dniu 14 bra. i wprowadzane w 
życie w trybie rozporządzenie Prezy­
denta Rzplitej.

Z jednej strony nowe przepisy usta­
lają dla członków zarządów, rad nad­
zorczych, likwidatorów i pracowni­
ków spółdzielni, jako też dla rewiden­
tów związków nowe obowiązki w dzie­
dzinie nadzoru nad działalnością spół­
dzielni, podnosząc znacznie odpowle- 
dz alność wymiiesiiomych osób w razie 
przekrioczenia tych obowiązków.

Z drugiej zaś strony zabezpieczają 
wkłady oszczędnościowe, złożone w 
walucie krajowej w spóldziielniaoli, 
należących do związków rewizyj­
nych, a ne przekraczające 5.000 zło­
tych w zlocie przed możliwością za­
jęcia ich w drodze egzekucji, co sta­
nowi duży przywilej dla ruchu spół­
dzielczego i przyczyni się niezawodnie 
do wzrostu wkładów oszczędnościo­
wych w spółdzielniach. — Dotychczas 
bowiem obawa, ażeby ostatnie osz­
czędności zebrane na „czairną godzi­
nę" nie zostały' zajęte przez wierzy­
cieli upadłych, firm, spowodowały 
wycofanie tych oszczędności i prze­
chowywanie. ich w domu.

Nowe Dtrzeoisy zabezD.ecza.ia wkład

raiz wezwanie do. s ejmiik ów powiało wych 
ó pomoc i suibsydja dla instylutcyj roft- 
niiiczych. W czasie zjazdu udekorowany 
został srebrnym* krzyżem p. dyrektor 
Grabowski za. praicę na polu epolecizno- 
rolniczem. Po zjeździć odbyło się przed­
stawienie i zabawa.
X ZBIÓRKA ULICZNA NA L.O.P.P. 
w Olflęiifiau, w dniu 12 bm. przyniosła 
dochodu zł. 107.34.
X WYCIECZKA. Związek podoficerów 
rezerwy w Olkuszu urządza w dniu 18 
brn.'-.wycieczkę autobusami do Ojcowa.

Koszt podróży w-raiz z noclegiem zł. 4 
dla. członków i zł. 5 dla zaproszonych 
gości. Wyjazd z przed stacji popołudni u 
w sóbiotę, a powrót w niedzielę.
X UKARANI.SKALANIE. Mieszkańcy 
Skały jam Boroń i Piotr Morawski, han­
dlarze nierogacizną, za opór przeciwko 
właidzyi t.j. za spowodowanie wyp-a.dku 
z poster li nkowym w Olkuszu, kfpry 
chci-ał ich zatrzymać w czasie nielegal­
nego przewozu świń, .zioistali ukarani są­
downie po 50 zl. grzywny każdy. Sta­
rostwo olkuskie uikairalło ich administra­
cyjnie grzywną po 150 zł.

Zżycia Ni wki.
Z DZIAŁALNOŚCI TOW. ŚW. WINCENTEGO A PAULO. — Z DZIA­
ŁALNOŚCI TOW. MUZ.-DRAM. —

Staraniem Tow.' św. Wincentego a 
Paulo odbyła się w Niwce wieczorni­
ca, program której rozpoczęto wode­
wilem w 4. aktach ze śpiewami i tań­
cami p. t. „Białe fartuszki44, odegra­
nym przez zespół Towarzystwa mu­
zyczno - drama tycznego. Role: Stani­
sławowej (p. Dusiówna), Bronki (p: 
M. . Roki łowna), dkspresa. (p. T. Kę­
dzierski), Stefki (p. Wacowska), Janki 
(p. L. Kułakówma), kamerdynera (p. 
St. Nowak), Hipcia (p. Ostatek), ode­
grane' były świetnie. Niemniej staran­
nie oddane były role Siennickiej (p. 
S. Kułakowa), Adeli (,p. Wołowna), 
Rudka (p. Marchwika), tworząc bar­
dzo udatną całość. Sala podczas przed 
stawienia zapełniona była do ostatnie­
go miejsca.

Po przedstawieniu odbył sic dan­
cing, na którym •bawiono się ochoczo 
do rana. Ogólne wrażenie z całej im­
prezy były bardizo dodatnie.

Dochód czysty, po dopełinieniu przez 
kasę To w. św. Wincentego a Paulo, 
użyty został na cel ze wszech miar 
godny pochwały, bo na ubranka dla 
38 biednych dzieci, które w dniu 12 
b.m. przystępowały do pierwszej Ko­
mun ji św.

Sympatyczne Koło Pań, które urzą­
dziło tę imprezę, zdobyło sobie przez 
stosunkowo krótki czsa swego istnie­
nia, szczere uznanie szerokiego ogółu 
mieszkańców.

Ruchliwe Towarizy-stwo muzyczno- 
dramatyczne, które niedawno wysła­
wiło z wielkiem powodzeniem Szopkę 
satyryczną Niwecką, a ostatnio ode­
grało „Białe fartuszki’4, urządza, do­
rocznym zwyczajem, w dniu 25 czer-

„WIANKI. ~ WALNE ZEBRANIE.
wca r;b. tradycyjny obchód Wianków 
na rzecze Białej Przemiszy, na histo­
rycznym punkcie zbiegu granic trzech 
byłych zaborów. Ogromne powodze­
nie, jakiem cieszą się. corocznie Wian- 
k<: w Niwce, mające już swoją usta­
loną opinję, każę się spodziewać, że 
napływ publiczności z dalszych na­
wet 6'tron Zagłębia, będzie nie mniej­
szym jak lat poprzednich. Odbyło się 
już organizacyjne zebranie podzielo­
no już prace, ustalono program, któ­
ry będzie bardzo interesującym, gdyż 
wszystkie organizacje, działające na 
teren e Niwkii, przyrzekły swój u- 
dział, miano wicie: Towarzystwo mu­
zyczno - dramatyczne, Sokół Niwec- 
ki i Jęzorski, Straż pożarna, Związek 
strzelecki, Chór kościelny, stowarzy­
szenie młodzieży P. M. S. w Dańdów- 
ce, Stów, młodzieży w Niwce. Rywa­
lizacja szlachetna o pierwszeństwo 
pokazów i wianków konkursowych 
zapowiada się bardzo interesująco. 
Czysty dochód z Wianków dzielony 
zwykle bywał między organizacje 
biorące udział w Wiankach. W tym 
roku, stosownie do uchwały powzię­
tej na zebraniu or gani żacyjnem, część 
dochodu ma być oddana d^a bezro­
botnych.

W dniu 21 czerwca rb. odbędzie 
się walne zebranie członków Towa­
rzystwa muzyczno - dramatycznego. 
Porządek dzienny obejmuje: sprawo­
zdanie zarządu, sprawo zdania dyrek­
cji, skarbnika, komisji rewizyjnej.
wybory zarządu, komsji rewizyjnej i 
dyrektora.

X.ŻYCIE GOSPODARCZE.
Ustawa o spółdzielniach ulegaie nowelizacji

■co.m w spóldztehriiach związkowych 
również tajemnicę przed osobami trze- 
ciemi i ne zezwalają na wydanie 
ksiąg, rachunikóiw i wszelkich doku­
mentów jakimikolwiek organom, z wy­
jątkiem sądu. Przepis ten posiada do­
niosłe znaczenie, gdyż jak dotychczas 
urzędnicy skarbowi!, szczególnie iia 
prowincji, w wykonywaniu przepi­
sów skarbowych częstokroć wymaga­
li dostarczenia im ksiąg spółdzielń 
dizięki czemu ludzkość traci zaufanie 
do spółd.ziieloi i nietylfco rezygnuje z 
lokowania tam swych, oszczędności, 
lecz nawet ogranicza swe czynności 
pośredniczę ze spółdzielniami. W ten 
sposób zaufanie, jakie w tym wypad­
ku Państwo darzy spółdzielczość, od­
działa dodatnio na ludność i przyczy­
ni się w pewnej mierze do uzyskan a 
nadwyrężonego ostatnio zaufania do 
instyitucyj oszczędnoiśoiowych.

Ważne też są przepisy dotyczące 
zawierania układów z wierzycielami 
upadłego przedsiębiorstwa i następ­
nie ponawiania czynności w spółdziel- 
u ach wytwórczych i handlowych, w 
zakresie których doltych&zas istniały 
duże przeszkody dla spółdzielni. No­
we przepisy przewidują też, że obrót 
z nieezłonkami spółdzfelni niie może 
przewyższyć połowy obrotu w zakre­
sie każdego z podstawowych przed­
miotów przedsiębiorstwa.

Jeśli więc przywileje spółdzielni 
związkowych są tak znaczne, słusz- 
nem jee't, ażeby spółdzielnie te przy­
czyniły się w większym niż dotych­
czas stopniu do tępienia nadużyć i wy 

kroczeń. To też nowe przepisy naka­
zują o każdem popełnicnem przez 
członka Zarządu, rady nadzorczej lub 
przez pracownika spółdzielni naduży­
ciu Zawiadomić właściwy urząd pro­
kuratorski.

Kary za przekroczenia przepisów 
rozciągać się maja także na członków 
Rady, na buchaltera spółdzielni i na 
rewidenta i zostaną podwyższone do 
5.000 zł. w zlocie.

Oto 6ą najważniejsze zmiany o do­
rosłem znaczeniu, jakie wprowadzić 
ma nowelizacja ustawy spółdzielczej.

KroaSfea gospodAraaa
PRACA DLA 75.000 ROBOTNIKÓW. W 

ciągu pierwszych 4 miesięcy 1952 r. wyda­
liśmy w-g danych G. U. ST. 289 miljo.nów 
na towary aprowadiz-one z zagranicy, a któ­
re są albo zbędne, albo też posiadamy w 
Polsce własne zakłady wytwórcze dla ich 
wyrobu. Jeżeli przyjąć, że koszt robocizny 
wynosi oko-lo 2 proc, wartości toiwairu,, to 
wypadnie, że robotnicy zagraniczni otrzy­
mali za pracę przy wyiro-bie towarów dla 
Poilski, pokaźną sumę 58 miljonów złoityoh. 
Jeżeli dalej ustalimy przeciętny zarobek 
dzienny robotnika na Z, 8.—, to otrzymamy 
cyfrę reprezentującą 7 i pół mil jo na dnió­
wek rboczych, 75.000 robotników nic uzy- 
sikaol pracy za ten okres z -powodu zbytecz­
nego przywozu.

GOSPODARCZE SKUTKI BOJKOTU 
GDAŃSKA. Danziger Alf gemeinc Zeitung w 
numerze 1512 zamieszcza obszerny artykuł na 
temat sytuacji finansowej Gdańska w związ­
ku z koniecznością ograniczenia budżetu 
Pismo staje w o-bronie dotychczaso-wych 
płac urzędniczych i stara się złagodzić wra­
żenie ogłoszonego deficytu. Równocześnie 
jednak pismo pr-zyznaje, iż na pogorszenie 
się sytuacji finansowej Gdańska wpłynął 
bojikot gdańskich towarów w Polsce. Ró.W- 
wnocześnie cała prasa gdańska uderza w 
ton alarmu w związku z dalszym ciągłym po 
większanioin się liczby obrotu towarowego 
w Gdyni, przy przejawiającym się w ostat­
nich czasach poważnem zmniejszeniu ruchu 
portowego Gdańska.

LOTY NA POLSKICH LINJACH LOTNI­
CZYCH W MAJU. W ciągu miesiąca maja 
r.b. samoloty Polskich Linij Lotniczych 
:Lot‘‘ odbyły 667 lotów, przebywając dy- 
•tans 157.700 km. W lotach tych płaitowce 
przewiozły 1.170 pasażerów, 12.284 kg. ba­
gażu, 26.040 kg. towarów, 5.118 kg. poczty-, 
oraz 859 kg. gazet. Największą frekwencję 
zanotowano na szl akach Warszaw a—Gdańsk 
— Gdynia, oraz Warszawa — Poznań.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
14 czerwca.

Dewizy: Belg ja 1(24.55, Gdańsk 174.70,. 
Hollandja 561.50, Londyn 52.7S, No-wy Jork 
8.907. Paryż 55.10, Praga 26.40, Szwajcarja 
174.15, Włochy 45.70.

Obroty średnio, tendencja dla walut enitó- 
pejskich słabsza. Banknoty dolarowe w obro 
i ach pozagiełdowych 8.89. Gram czystego zło 
(a 5.9244. Dwiza na Berlin w obrotach mię- 
fłzybanikowych 2-11.15. Marki niemieckie 
(banknoty) w obrotach prywatnych 209.75 
(w żądaniu). Funt szterlingów (banknoty) 
w obrotach prywatnych 55.10.

Papier yprocentowe: 7 proc. poż. stabili­
zacyjna 45.25 — 42.25 — 45.00 (w roc.); 4 
proc, państw, poż. premjowa dolarowa 47.25,' 
5 proc, konwersyjna 55.00; 6 proc. poż. do­
larowa 50.00 (w proc.).

Akcje: Bank Polski 70.00.

PWGBAM KADJOWY
KATOWICE.

ŚRODA 15 CZERWCA 1952.
11.58 Sygnał czasu, hejnał z Wieży Ma- 

rjackiej — 12.20 Intermezzo muzyczne —
12.40 Komunikat meteorologiczny — 12.45 
Koncert z płyt gramofonowych — 14.00 Ko­
munikat gospodarczy — 15.00 Komunikat go­
spodarczy — 15.10 Bajeczki Cioci Heli dla 
dzieci — 15.20 intermezzo muzyczne — 15.40 
Audycja dla dzieci: a) Opowiadanie dla 
dzieci starszych dra Feliksa Burdeckiego 
pt.: „O dziwnych zwierzętach, które niegdyś 
żyły na ziemi" b) ..Zagadki i szarady11 — po­
dyktuje p. Henryk Ładosz — 16.05 Koncert 
z płyt gramofonowych — 16.40 Skrzynka
pocztowa — 17.00 Polska muzyka popularna
— 18.00 Inż. Stanisław Nitsch: ,,Ze świata —
odkrycia., zdarzenia, ludzie44 — 18.20 Muzy­
ka taneczna z kawiarni hotelu Europejskie­
go w Warszawie — 19.15 Rozmaitości —
19.50 Komunikaty Związku młodzieży pol­
skiej — 19..45 „O szkolni dwie techniczneim“
— 20.00 Piosenki w wyk. zespołu wokalnego 
..Te 4‘‘ i utwory na gitarę w wyk. Wa­
wrzyńca Żywołowskiego — 20.55 Kwadrans 
literacki. Gustaw Olechowski: „Dwa obrąż- 
ki“.— 211.10 Recital śpiewaczy Sergjusza Ga­
garina — baryton — 21.55 Komunikat mete­
orologiczny — 22.00 Koncert z płyt gramo­
fonowych — 22.40 Wiadomości sportowe — 
25.00 Skrzynka pocztowa w języku francu­
skim.

ZE SPORTU.
K. S. PŁOMIEŃ - RK.S. CZARNI 4:1 (1:1).

Mecz między powyższemi drużynami o mi 
strzostiwo kl. C zakończył siię zasłużonym 
zwycięstwem Płomienia. Bramki strzelilłi dla 
Płomienia Przystailsiki i Kołodziej po — 1, 
Mróz — 2. Sędziował n. Wosińskii bardzo 
dobrze.
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Z całej Polski.
KS. KARDYNAŁ PRYMAS HLOND 

OBYWATELEM HONOROWYM
M. MYSŁOWIC.

(KAP) Prymas PofeOd, J. Em. iks. kar­
dynał dir. Auigiustyn- H&Oinidł, uradzi! się 
pak wiaidiotmo, na tereiniie Ganneigio sia­
nka w Mysłowicach, jeid/nem. z najirtar- 
szych miast w Pcdece, którcigo kraniki 
sięgają r. 1365. Taim późniejsizy Pryimas 
otrzymał Chrzest aw, pobierał pierwsze 
naulkiis tam też żyje 6ęd®itwa ciaciigadina. 
maifika jego. Rada miejska Mysłowic, 
chcąc uczcić ks. prymasa, jako ts-yinia zie­
mi śląskiej i Mysłowic*, nadała, mm mniej 
więcej przed rekiem obywatelstwo ho­
norowe miasta. Na ten dowód czci i pa­
mięci swego miasta rodzinnego odpowie­
dział JEim. kis. prymas przesyłając mia­
stu swój cetn.ny nowy portret, którego 
■wręczenie odibylo się uroczyście w My­
słowicach w dinii-u 9 czerwca r. b. Wrę­
czenia* dokonał sek.re-ta.riz ks. prymasa, 
kiS’. prałat Mięidlleweki. Przesłany wraz 
z portretem serdeczny łiist JEm. ks. pry­
masa. przechodzi do airchiiwum miejskie­
go jako cenny dokument hito.ryc®nyi, a. 
portret?, mailowainy przez artystę mala­
rza Mącdinę Knzesza:, .zawisł nia honoro- 
wem miejscu w sałi posiedzeń raidy miej 
skiej Myłsłowic.

POLAK WYNALAZCĄ GROMIENI 
ŚMIERCI4.

Ślus-atnz-mechanik w Byidigoszcay T. W. 
zdołał podobno po 4-lletiniah doświadczę- 
niadh skonstruować aipart, który wyłania 
prądy edektryczine z ziemi i zapalla ża­
rówkę. Przy pomocy spec jasnego apara­
tu fale moigą być pirzeir®u'Cone w prze­
strzeń i dtoiałając ma magnet, zatrzymy­
wać motory Bpailino we. Szczegóły wyna- 
laizku trzymane są w tajemnicy, ze 
waględu na jego znaczenie dila obrony 
krajn.
CIUNKIEWICZOWEJ ODMÓWIONO 

ODSZKODOWANIA.
(Towanzyjstiwo asekuracyjne „LioydA 

.w którem ubezpieczona była „hrabina/ 
Ciiuinkiewiozawa, odmówiło ostatnio Ciuni 
kiewicaOwej wypłaty odszkodowania. 
■Jak wiadomo, Ciunkierwiicaowa po zgło- 
s®eoiin na policji kraidrteży futer i biiżu- 
terj.i dokonanej w Grand-hotelu w Kra­
kowie, wyisliała do Tow. ,.Dłoyd“ w Pa­
ryżu konsygnację skradzionych i ubez­
pieczonych rzeczy, żajd’ając odis^kodó wa­
nta. Tow. „Łloyd“ dotychczas nie zaj­
mowało stanowiska w tej sprawie, ostat­
nio jednak przez p. Dutru., swego prized- 
stawnicieila w Krakowie, zawiadomiło 
pełnomocnika; Cininlkieutezowej, iiż od­
mawia jej wypłaty odszkodowania.

KRWAWA WALKA Z BANDYTĄ.
.We wsi Dyisiin pod Mińskiem Maoo- 

wieckim odbyła się ohegdajszej nocy 
krwawa wailka z głośnym bandytą Ziół­
kowskim., który dnia 8 czerwca, zamor­
dował posterunkowego policji. Ukrywał 
się on od tego c-zasu, aż w-res®cię znaie- 
rtono go i jego szwagra w jedlne j z chat 
-w Dysinie. Silimy oddział policji otoczył 

d*om. Bandyta przyjął ich grądem kuł. 
PoTiicjainci ■ oidlpowii-ed-zieli straaiłami i rzu­
caniem granatów łzawiących. Strzelani­
na tir wała pnzez całą noc. Nad ranem 
dopiero uidaiłio się policji rziucić granat 
łzawiący do iizby, gdizde ukrywał się 
bandyta.; Wybiegł on wówczas do sieni', 
dał jeszcze kilka strzałów i ostatnią ku­
lą pozbawił się życia.

Przygotowania prof. Piccarda do drugiego Jotu w strafosferę są już na ukończeniu. 
O rozmiarach powłoki balonu świadczy takt, że do przeniesienia jej do fabryki ga­

zowej pod Zurychem użyto 50 robotników.

Śmierć najsławniejszego fakira.
Przekąska ze szkła i rozżarzanego węgla.

W Rangoon umarł niedawno naj­
sławniejszy z fakirów indyjskich do­
by obecnej, Naras nigha Swami.•Śmierć 
jego położyła koniec działalności no­
woczesnego maga, jaki Nairasiinigha 
Swami był w najprawdziwszym tego 
słowa znaczeniu. Próby jego sztuki 
były tak zdumiewające, że wprowa­
dziły w zakłopotanie sławnych bada­
czy. W grudniu roku ub. sławny fakir 
zdecydował się wystąipić publicznie ze 
swą sztuką w sal': uniwersytetu w 
Kalkucie. (Indje angielskie). Zebrało 
się tam około 50 profesorów tego uni­
wersytetu i mnóstwo uczonych z in­
nych miast Indyj, by zobaczyć Na- 
rasingha. Dr. Neoigy, prof. chemji te­
goż uniwersytetu, oświadczył przed 
rozpoczęciem demonstracji, iż godzi­
nę przedtem na własne oczy widział, 
jak Swami wypił kilka cm. kub. 
kwasu 6ołnego a następnie pogryzł i 
połknął kawał szkła, poczem 5 minut 
trzymał w ustach rozżarzony węgiel. 
Po tej „zakąsce" fakir w obecności 
profesorów napił się z epruwetki kwa­
su siarczaneigo, przyczem twarz jego 
była przyjemnie uśmiechnięta, jak 
gdyby zażył czegoś bardzo przyjem­
nego. Nie dość na tem, pierwsze to da­

O. W. P. W POZNANIU.
W uieidizieię w połndn.ie odbyto się 

w Poznaniu w wielkiej &aii kinoteaitru 
„Metiroipoilis“ zebranie sekcji grodzkiej 
Óiboziu Weiidlkiiej Pollislki. Na zebranie 
przybyło przeszło półtora tysiąca Mło­
dych. Uroczysty chrakter zebrania potę­
go waiła okoliczność przyjęcia 24*3 kandy­
datów do szeregów O. W. P. w Poznaniu 

nie fakir „przygwoździł" pięcioma 
sporemi gwoździami i trzema dłuższe- 
mi pluskiewkami, które wszystkie 
połknął niby ostrygi.

Że nie zachodziło tutaj żadne oszu­
stwo o tem przekonali się niebawem 
uczestnicy seansu w sąsiednim gabine­
cie rentgenowskim, gdzie prześwietlo­
no fakirów: żołądek i stwierdzono w 
nim wszystkie połknięte przez niego 
przedmioty. Mimo wszystko fakir nie 
poniósł szwanku na zdrowiu. Między 
uczestnikami seansu znajdował się 
także sławny fizyk indyjski prof. 
Rhaman, który za swe prace naukowe 
otrzymał nagrodę Nobla. Innym ra­
zem Narasingiha Swami w Rangoon w 
obecności grona zaproszonych poł­
knął kolejno 5 czy 6 trucizn w wiel­
kich dawkach, i tym razem bez ja­
kiegokolwiek uszkodzenia cielesnego. 
W Rangoon powtórzył on ten sam ek­
speryment z truciznami, odmawiając 
przy tem rozmaite modlitwy. Przy 
ostatnim, swym popisie zażył m. i. tak­
że wielką dawkę strychininy. Jeszcze 
tego samego wieczoru fakir zachoro­
wał, a w 48 godizinach był trupem. 
Stosownie do jego życzenia nie prze­
prowadzono sekcji zwłok, tak iż nie

zdołano z pewnością stwierdzić wła­
ściwej przyczyny śmierci. Według o- 
świadczenia lekarza jednakże, śmierć 
nie nastąpiła wśród okoliczności, cha­
rakterystycznych dla otrucia strychi- 
nijią. Zresztą już 10 dni przed tym ek­
sperymentem Narasingha przepowie­
dział, że bieżącego miesiąca nie prze­
żyje.

Rzeczy ciekawe.
PIERWSZYMI CUKIERNIKAMI BYLI 

APTEKARZE.
Grecy a później Araibowie wprowa­

dzili zwycizaj o6łaid'za«iia łeikanslw pray 
pomocy umodni. W ten siposób powstały 
„Cołnjdiita“, owoce i korzenne osmażame 
najpierw w. miodnie, a później i w cu­
krze. W tein sam sposób cukrzono i sło­
dzono rozmaite syropy lecznicze, któ­
rych Liczba i rodzaje wciąż rosły. Jak 
siię okaiz-uje^ cukiernicy przejęli zatem 
od aptekarzy sposoby wyrabiania roz­
maitych. syropów, ora® osnuaiżamia Owo 
ców i korzeni.
AUTOSTRADA PRZEZ PUSTYNIĘ.

Wschodnio - afrykański klub auto 
mobilowy portainowił przystąp'ć d«o 
budowy specjalniej szosy dla autorno- 
ibilów poipnz&z Sanairę. Autoisifrada bę­
dzie się rozpoczynała w Nairobi, skąd 
wybiegnie w dwóch ikierumikach, w 
•północinym i zachodnim, ku Ceu-cie i 
łan genowi. Odległość między Cemtą a 
Nairobi wynosi 9000 kiiłoimertirów tak, 
ż nowa autostrada będzie najdłuższą 
z istniejących na świecie i prześcignie 
nawet pod tym względem szosy ame­
rykańskie.

Kącik humorystyczny.
NIE MARTW SIĘ!

Chirurg proponuje choremu naft ychmia sto. 
wą operację. Pacjent protestuje:

— Wolę umrzeć, niż dać się operow.ać.
— Ależ, drogi panie, rzecze łagodnie chi­

rurg, można pogodzić jedno z drugiem.
WYMIJAJĄCA ODPOWIEDŹ.

— Mamusiiu, co jedizą wróble?
■— To co znajdą.
— A jeśli niczego nie znajdą?
— To jedzą co innego.

MIĘDZY PRZYJACIÓŁKAMI.
— Wiesz, mój narzeczony opowiada każ­

demu, że ma zamiar ożenić się z kobietą 
najpiękniejszą na całyim świeoie!

— A to świństwo z jego strony! Tera® 
gdy przynzekł że się z tobą ożeni!

ZNALAZŁA SPOSÓB.
Pani Kugelsto&s: Uj, taka jestem zmęczo­

na. Ten fryzjer, to un potrzebował całą go­
dzinę ondulować inoją fryzurę.

Pani Klaipholz: To pani nie mogła przer 
ten CŁais troskę sobie pospacerować?

KOBIECA CIEKAWOŚĆ.
— Co się stało z pańską żoną, panie Zoł- 

tawiski, że pan tak rychło owdowiał?
—_ Wie pan, to już ta kobieca ciekawość. 

Chciała się koniecznie dowiedzieć, co to jest 
wysokie napięcie.

PRZYZNAŁ SIĘ.
Pan Boren&ztajn opowiada w towarzystwie 

że jego znajomy w kąpieli nagle dostał u- 
daru serca i zmarł.

Na to powiada pan Perek: To u mnie jest 
rzecz zupełnie wykluczona!

JÓ2W KNOL - KRECZOWSKI f
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Zrozumiałem.
Pierwwą myślą, jaką zdołałem sobie uświa­

domić, była mysi o Alicji.
Powiedziano mi, że leży w swoim pokoju nie- 

pmzyt ominą. . .
Ach, Karolu! Jakże okropnych dowiiedaiataim 

się nazajutrz wyjaśnień!... Jakże strasznie krzyżu­
ją się drogi, które oztoiwiek czynami swojetni wy­
znacza!...

Stary Clearing został kompletnie zrujnowany. 
I stało się to... stało się to, Karolu, wskutek pewnej 
potężnej operacji giełdowej „koncernu batnlkow 
Maksa Gibsona!...

A wiięc to ja... to ja byłem bezwiedną pinzycizy- 
ńą nieszczęścia, które dotknęło i złamało najdroż­
szą mi istotę!... I to właśnie w chwili... w ahwiiii, 
kiedy napróżno usiłowałem zużytkować swą potę­
gę poraiz pierwszy celowo i radośnie!... Kiedy za- 
miemzałem zaproponować ojcu Alicji — dtrobno- 
stlkę, tak! dla mnie przecież drobnostkę, a dila nie­
go... dla niego... Zresztą, gdybym znał istotę spra­
wy, napewno zdołałbym odwrocie zawczasu okrop­
ny cios, który zgruchotał starego!... Niestety, niie 
zdobyłem się we właściwym czasie na rozmowę 
z Clearingiem, a z drugiej strony tajemnice inte­
resów i przedsięwzięć Malksa Gibsona nigdy mnie 
nie zajmowały — i wogóle, rtzadlko się widywałem 
,tw owyęh z moim... wHPÓłnikiiem!.„

— Tak, Karolu, potęga, którą zbrodinicizo 
stworzyłem, którą przez długie miesiące bezwład­
nym, niiewołiniiozym karmiłem trudem — okropna 
ta potęga zwróciła się przeciwko mnie, samemu!... 
Zadała mi niesipodziany, zdradziecki cios w plecy!... 
Ugodziła mnie w tem właśnie, oó przedtem rówmiie 
iniespodiziamie przyszło, jako lekarstwo na moją 
nędzę... jak cihlfodne dotknięcie białych rąk na czo­
ło potępieńca!... Zaborczy rozmach tej potęgi, moją 
pnzeklętą pracą pędzony ślepo i obojętnie, zmiaż­
dżył w swych trybach — moje rodzące się szczę­
ście!... O, jakże okropna kara, przyjacielu!

— Dla Alicji samobójstwo ojea było wstrzą­
sem druzgocącym. Ta urocza, dielifcaitiiia istota 
zmieniła się dio nicpoziniainia!... Owładnięta bólem, 
zdawała sienie zwracać uwagi na nic i na nikogo!... 
Przyjmowała mnie przejmująco smutnym uśmie­
chem, którym jakgdyiby pirizekreśłała szczęśliwą 
przeszłość naszych ostatnich miesięcy... Ileż razy 
tuliłem w objęciach jej cichy, rozdzierająco boles­
ny w swej bezsilności płacz!... Były to okropne 
chwile!

— Stan jej zdrowiu niepokoił mnie najży­
wiej... Alicja ginęła w oczaich! Zapadła na zapale­
nie płuc, pirizesiedriiawsizy raz całą, chłodną noc 
sierpniową na otwartej werandzie willi!... Słynny 
specjalista zaledwie zdołał — po ciężkiej walce 
z chrobą — uratować ją, u*”zymać przy życiu ten 
niezmiernie smutny, złamany kwiat ludziki’!... Teraz 
ma się cokolwiek lepiej... ale — to tylko podobno 
złudne pozory, jak izwienzyl mi lekarz... Przebywa 
u jakiejś ciotki... ma gdzieś wyjechać dla leczenia 
klimatycznego, dio jakiegoś sainatorjum... Nieszczę­
sna, śmieirteltniiie smutna dziewczyna!

Doktór, Brum przerwał OBOowiadanie.

Twarz jego poszarzała diniwiuie. Jakiś głęboki 
skurcz przywarł do cienkich, zaciśniętych nagle 
ust jego twarzy. Przymglone źrenice zgasły, na­
kryte wypukłemi, sinawej bairwy powiekami - ------

t-- A ty?... A ty? — zapytał nagle wśród mszy 
stłumiony głos Martina.

— Ja? — ozwał się chrapliwie Brun, unosząc 
ciężkie powieki. W oazach jego zapłonąt teraz 
ostry, migotliwy błysk. — Pytasz, co — ja?_. Bar­
dzo dobrze, że zadałeś to pytanie, Karolu!... Myślę, 
że odpowiedź moja da się wynaizić bardzo prosto: 
poistanowifem zniszczyć potęgę, której służyiem!!... 
W imię nieszczęścia —w imię biednej Alicji!... Tak!

— Nic... niie całkiem rozumiem cię, Edwardzie! 
— szepnął Martin.

— Zrozumiesz... Powiedziałem, że muszę zni­
szczyć p-oitęgę przeklętą, której służyłem...

— Zatem... potęgę złota?
F— Tak!
— Ależ, doprawdy, nie pojmuję...
Doktór Brun powstał z fotela i zbliżył aię do 

Martina.
— Eteiiś już późno... — nzielkł, kładąc dłoń na 

jego ramieniu — Jutro wtajemniczę cię szcegółowo 
w mój plan... Jest on zresztą bardzo prosty i... 
niezawodny!... Aby go przeprowadzić, musiołenu. 
musiałem zagrać komedję... Uważasz, Malks Gibson 
stanąłby mi w drodze, a tego nie mógłbym lekce­
ważyć!... Aby osiągnąć całkowitą swobodę działa­
nia — udałem samobójstwo... w oczaich mojej sio­
stry, Olgi Belli... To było... wczorajszej nocy! 
Myślę, że Maiks Gibson jest już o tem p&wiitfdio- 
miianv... ba! musi mieć chyba niewesołą minę!...

D . c. w
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KATASTROFA KOLEJOWA W WESTFALJI.
Skutkiem zderzenia pociągów pasażerskich w Westfalji w miejscowości Unna, dwa 
wagony stoczyły się z nasypu, wpadając ciężarem dó wody. W katastrofie tej jedna 

osoba została zabita, 44 ranne, w tem 16 b. ciężko.

WŁ0S0W
wypadanie, łupież, ły­
sienie usuwa wEsesi- 
cja Chinowo- 
Chmielowa” i »®5y- 
dło Chinowo- 
Chmielowe” (z Ko­
gutkiem) Sprzedają a- 
pteki i składy aptecz­
ne. Główny skład, Ap­
teka Gąseckiego ul.

Freta Nr. 16. 3557

KSIĄŻECZKĘ 
wojskową wydaną 
przez P. K. U. Sosno­
wiec zgubił Stanisław 
Rojek. 4279

LEGITYMACJĘ 
Funduszu Bezrobocia 
zgubił Tadeusz Słom­
czyński. 4268

KSIĄŻKĘ 
Kasy Chorych zgubił 
Marjan Kawka. 4269

ROŻNE
SKRADZIONO 

ikwiity e wystawienia 
A. Kędzierski na sumę 
zł. 105 (s-to pięć), które 
unieważniam. S. Gel- 
band. 4277

ZAKOPANE
Willa w centrum, 12 
pokoi, za 36.000 zło­
tych płatne rataimii.— 
Biuro Kubińskiego Za 
kopane. 4282

LOKALE

OWZEW
IMM

POKÓJ 
umeblowany frontowy 
do wynajęcia. Sosno­
wiec, Piłsudskiego 46, 
m. 6. 4280

OSOBA
z pięcioletnim dziec­
kiem poszukuje miej­
sca do całkowitego pro 
wadzenia domu u je­
dnego lub dwóch pa­
nów. Wiadomość „.Ku­
rjer Zachodni11. 1285

TŁUMACZENIA 
wszelkiego . rodzaju 
wykonywani szybko, 
dokładnie i niedrogo 
St. Ostrowski, Gro­
dziec, Kościuszki 28.

4271

OŻENKISkandaliczna afera komunistyczna
w lwowskich kołach teatralnych.

„Teatr za rządów pp. Harzy<cy i 
Schillera — pisze „Kutrjer Lwowski” 
— nie spełnił swego zadania kresowe­
go teaitru, ale za to dzięki iniejaltywie 
p. Schillera wyhodował w swych, po­
dwojach jaczejkę komunistyczną. Od­
powiedzieć za to wszysiiko, co się dzia­
ło i dzieje w teatrze lwowskim -winien* 
w'ęc także p. dyrektor Ho-rzyca (po­
seł B. B. — Red.), który nie dorósł do 
swej roili i dał się całkowicie opano­
wać p. Schillerowi i jego protekto­
rom, a przedewszyetkiem popełnił nie­
lojalność wobec większości rady miej­
skiej, która przed nowem zaangażo­
waniem p. Sehtlleira stanowczo wypo­
wiedziała swą wolę usunięcia go ze 
Lwowa. Al® rada miejska uchwaliła 
swoje, a1 p. Horzyca, poparty przez 
pp. Dirojanowskiego i Mejba.uma (re­
daktora „sanacyjnego” „Słowa Pol­
skiego” — Red.) zrobił swoje i zaan­
gażował p. Schillera na gościnne wy­
stępy na cały sezon.

„Są to drwiny z polskiego społeczeń­
stwa, cała afera pachnie wyraźnie pro 
wioikacją i czas najwyższy odstąpić 
już raz wreszcie Schallara tym, do 
których tęskni, bolszewikom i wysłać 
go do Moskwy. Niechaj tam święci 
triumfy swych reżysarsko-bofezewuc- 
kich zdolności ’. ■

POSADY
i PRACE

BONA
Niemka szuka posa­
dy. J. Kocur, Rozd-zien 
Szkolna Nr. 6. 4178

JEŻELI BRAK WAM 
odpowiednich znajo­
mości matrymo-njal- 
nych, zażądajcie bez­
płatnych informacyj 
załączając fotografję. 
„Śląski Powiernik”, 
Katowice, 3-igo Maja 
Nr. 19. 5854

BEZROBOTNI 
inteligentni, uczciwi 
lekką pracą mogą za­
robić dziennie 15 — 26 
zł-otych, nawet więcej. 
Zgłoszenia z adresem 
do. „Kurjera11 pod 
„Zarobek-1. 4281

WISŁA
Pensjonat „Podgórze41 
po-leca po-koje jasne, 
słoneczne z dobrem u- 
trzyimaniem, 5 minut 
od dworca na lewo za 
mostem. 4-273

TANIE OBIADY 
z trzech dań po 
1 zł, 20. wyd-aje „Lo- 
carno“, Sosnowiec, Sa­
dowa 3. Specjalność: 
Lody po polsku. Co­
dziennie .koncert. 41:26

Kosmetyczka 
Dyplomowana

Ewa Hamburgerowa 
„KALOTECHNIKA” 

Sesnowiec,‘ Piłsudskie­
go 12. Telefon 11-45. 
Masaże lecznicze.. Usu 
wanie . wągrów, zmar­
szczek. Maseczki bal­
samiczne, upiększają­
ce. Trwałe przyciem­
nianie. brwi i rzęs.

' 5578
Diulźie proiuBzeinie wie Lw-owie wywoła­

ła sprawa wyraźnie bolszewickiej isztu- : 
kMeałirałiniej plt. „Kjzyczęie Chiny" wy 
stawionej — jak jiuiż o tam pisaliśmy 
przez znanego ze swych skrajnie le­
wicowych poględów społecznych re­
żysera Leona Schillera. Naskutek pro­
testu opinji publicznej, której przewo­
dził narodowy „Kurjer Lwowski”, dal 
sze wystawianie tej sztuki zostało za­
kazane. 11

Ostatnio jednak zaszedł znów fakt 
świadczący o niezdrowych siosun- . 
kacli, jakie zakradły się pod kierow­
nictwem p. Schllera do pewnych sfer 
aktorskich we Lwowie.

Oto kola koimuiistyczne i kiomuni- 
zujące zwołały w tem mieście zebra­
nie w sprawie rzekomo przygotowu­
jącego się napadu „państw imipeirjali- 
etycznych na Z. S. S. R.“ Uchwalono 
rezolucję w obranie Sowietów i zreda­
gowano odezwę, którą podpisało m. i. 
9 artystów lwowskiego Teatru Wiel­
kiego. Poza nimi odezwę podpisali sa­
mi Żydzi i Rusini.

Odezwę komuniści poczęli kolpor­
tować po ulicach Lwowa, równocze­
śnie zaś organizowano masówki ulicz­
ne z iraneiparenlami. W tych dniach 
policja przystąpiła do likwidacji ca­
łej tej akcji. Ostatniej niedzieli aresz­
towano głównych jej prowodyrów, 
którzy zostali osadzeni w więzieniu 
śledczem. Są to: delegalt centralnego 
komitetu Komunistycznej Partji Pol­
ski Adolf Dreszer, dalej Jurij Weły- 
kanowicz, b. student uniwersytetu 
lwowskiego, syn znanego posła Uudo, 
Dmytira, Róża Halperówna, absolwen­
tka gimnazjalna, która była skarb­
niczką centralnego komitetu Komu- 
niist. Partji Zach. Ukrainy, Gizela Kau 
nerówna, studentka uniw., Izydor 
Schwenze, student VI klasy gimn., 
który był sekretarzem komitetu „an­
tywojennego”, Sulamit Lewitasówna, 
b. seminarzystka, Wilhelm Strasser, 
karany juiż kilkakrotnie, C. Brunne- 
giraber, urzędniczka prywatna i Ber­
nard Fuchs. — Przy rewizjach zna­
leziono mnóstwo referatów i ulotek, 
oraz transparentów z napisami: „Precz 
z napadem na Z. R. R. S.“, oraz więk­
szą iiaść gotówki.

Nawiązując do faktu, że wśród pod­
pisanych pod ulotką było aż 9 arty­
stów Teatru Wielkiego, „Kurjer Lwów 
skii” domaga się jak najszybszego u- 
z.drowienia stosunków w teatrach 
lwowskich.

Czy wiecie, 1®...
— Jad pszczoły jest odtrutką przeciw ja­

dowi żmiji, jak dowiodły doświadczenia, po­
czynione przez p. Phisalix.

— Nowy rekord szybkości w jeździe auto­
mobilowej ustalił w Indianapolis (U.S.A.) 
Fred Erami, osiągając szybkość 105 mil an­
gielskich na godzinę podczas wyścigu na -au­
tostradzie na dystansie 500 milowym.

— Kolejowe kompanje angielskie wpro­
wadziły na okres letni dla wygody podróż­
nych bilety okrężne turystyczne, które mo­
gą być spłacane w ratach miesięcznych.

Niewygodne | 

gorsety i pasy, zagraniczne lub kra­
jowe poprawia i przerabia na wy­
godne jedyna w Polsce pracownia 

Franciszki Haeckerowej 
Kraków, Rynek Gt. 3®, 

gdzie każdy model robiony jest 
indywidualnie, na miarę, a nie tu- 
zinowo czyli tandetnie. — —

KUPNO
i SPRZEDAŻ

SZCZENIĘTA WYŻŁY 
sprzedam. St. Ostrow­
ski, Grodziec, Kościu­
szki 28. . 4272

TAPCZANY 
meble klubowe, oto­
many, kozetki, mate­
race, oraz wszelkie 
przeróbki mebli po 
cenach bardzo niskich 
poleca zakład tapicer- 
ski Bolesława Rataj­
skiego, Sosnowiec, No­
wa 14, róg Leszno, o- 
bok PKU. 4229
Markisaty, sztuczne 
jedwabie, krepony. 
Najmodniejsze de­
senie poleca: M. KĘ­
PIŃSKI, Będzin.

3326

ZGUBIONE
DOKUMENTY

KSIĄŻECZKĘ 
wojskową wydaną 
przez P. K. U. Sosno­
wiec zgubił Władysław 
Rojek. 7278

j DŹWIĘKOWE KINO 
„PAŁACE” 

fisso W SOSNOWCU, 

wilca Warszawska 2.

• •
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MM mMo-Hńrsti i Mim
F. FOCHTMANA

POWYŻSZY. - - FIRMA Z WYKONA­
NIA SOLIDNEGO JEST DOBRZE ZNANA. 
--------GDYŻ EGZYSTUJE 26 LAT. -

WARUNKI PŁATNOŚCI 
3155 NAJDOGODNIEJSZE.

W DĄBBOWEE GÓRNICZEJ, 
ULICA NARUTOWICZA Nr. 66 
(dem własny) Telefon Nr. 93.
WYKONYWA WSZELKIE RO­
BOTY WCHODZĄCE W ZAKRES

SWOSZOWICE
OBOK KRAKOWA |

Najnilnle|ane zdroje aiarezane, radjoaiktywrae, bardzo “ 
sfeutecnae dla chorych aa reumatyzm, artretyaró, -ra 
Ischias, następstwa po usukodzenlaeh kości i mięśni ftp. ą 
ZaLIcd kąpielowy, urządzony wodl. nowoczesnych wymagań hlgjenlcz.

OTWARTY OD 1-GO CZERWCA. 9
Wille zakładowe i prywatne. Obok sakladu wielki park, względnie $ 
lasek sosnowy. Lekarz i restauracja aa miejscu. — Poła.czenie gj 
z Krakowem autobusami i pociągami kolejowymi kilka razy dr.ien- z! 
1284 nie. — Stacja kolei w miejscu. — ' M

— Bliśazych informacyj udziela Zarząd Zdrojowy. — «

1111111911
Nowoczesną technikę warsztatową 
Sprawozdania ■ organizacji zaw. 
Zmiany ustawodawstwa przem. 
Poradę zawodową 1 prawną 

przynosi

Rzemieślnikowi
czasopismo fachów*

e

POŻAR LUNAPARKU W BERLINIE. 
W Berlinie spłonął największy w świecie 
lunapark. Straty wynoszą przeszło 200 tys. zł.

miesięcanik. Dwa rasy do roku do wyboru: 
żnrnale męskie lub damskie. Bogato ilustro­
wany. Działy: krawiectwo męskie i damskie, 
prsegl. mody, towaroznawstwo, najnowsze 

kroje.
Opróos tego ukazują się: „Prseględ Stolar­
ski", „Warsztat Metalowy", „Gazeta Malar­
ska", „Powssechna Gaseta Fryzjerska".
Nramery okazowe bezpłatnie — wysyła Wydawca 

PAR Polska Agjancja Reklamy 
Franciszek Krajna, Poznań, Aleje Marcinkowskiego 11

![!
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W rolach głównychs IGO SYM i XENIA DESNI

PHI

W środą 15 b. m. o godz. 9.30 wiece, gościnuy wystąp I 
teatru rosyjskiego „ELDORADO". W programie bstuka p. t. |

„ZDRADA",
ludowe piosenki rosyjskie wykonane przez słynny chór składający się ® 
X 18 osób, oraz tańce ludowe. Przygrywa własna orkiestr* bałałajkowa. &

Ceny od 60 groszy de 2.50. H

Wiersz milimetrowy jednoiamowy: ua 1-ej stronie względnie przed tekstem 60 gr., w kronice 60 gr, w tekście 45 gr, za tekstem 20 gy. 
Cfetazoiia drobne do 20 wyrazów 10 — 50 gr, za kałdy wyraz, powyżej SI wyrazów 20 — 60 groszy za każdy wyraz od początki.

TE zr Najmniej 1 zloty. Ogłoszenia drobne o zgubionych dokumentach i poszukiwaniu pracy po 5 groszy za wyraz, najmniej 50 groszy,
i fil M rFffi Oa Ogłoszenia z układem tabelarycznym o 25 proc, droższe. Zagraniczne 100 proc, droższe. W numerze niedzielnym i świątecznym
1 i I I i I sre. ■ I iSi S irt JLEI B 25 proc‘ Ogłoszenia iuntazyjne 50 proc, droższe Szerokość szpalt, przed tekstem i w tekście 70 mm. za tekstem 35 uun.

** yi /;l terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca ogłoszeń Administracja nie odpowiada. Za niedostarczenie pisma z przyczyn, od
Sje" zSod^Lkartll^Tw sgS*’1’ Wydl>Wni<;twO "iCTdP°^da- W^lki« Pretensje finansowe Wydawnictwa

SOSNOWIEC: Redakcja: Piłsudskiego Nr. 4. TeL Nr. 64. Skrytka pocztowa 62. 
Adjulaiatracja: Piłsudskiego A Tek. 7?.

FIŁJE: Bł^lzin, Małachowskiego 7. Tel. 7-90. — Grodziec, Będzińska. 
Duhrową, nŁ Krótka 11. Tek aOA — Zawiercie, 3-go Maja 27.
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